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Pr en  m aerata  miei*coiK-ar Przy odbiorze w ekspedycji 2,5u zł, w agenturach 
miejscowych miesięcznie 2,55 zł, p,zez pocztę przy zamówieniu przez ekspedycję 
naszą 2,76 zł, wprost na poczcie lub u listowego miesięcznie 2,86 zł, kwartalnie 
R Rfl zł, dla Wolnego Miasta Gdańska 2,76 złotych. —  pod opaska w Polsce 
420 zł, do Gdańska 445 złotych, do Francji '5 fr, (z wysyłką co Augi dzień 
13 franków,) do rtngłfi 5 shłl., do Stanów Zjednoczonych 80 centów. W razie 
nieprzewidzianych wypadków, jak strajki, przeszkody łecnnic*.ne itd, prenumera­
torzy nie mają prawa żądania niedostarczonyćh numerów lub zwi otdVrenumPratV*

O g ło szen ia  z  P olsk i, lViers2 wysokości miMmetra w dziale ogłoszeniowym 
na stronie 8- tamow_j 12 gr, w dziale reklamowym na stronie 1. (3 łamowej) przed 
tekiem  90 gi, wśród tekstu aO gr, za tekstem 40 gr. Dla Wolnego Miasta 
Gdańska wiersz m/m 8-łam„ w dziale ogłoszeniowym 0.12 groszy, wiersz m/m 
3-łamowef orzed tekstem 0.90 groszy, wśród tekstu 0 50 groszy, za teksrem 
0.W groszy,' ala Niemiec aochodzi 50%  nadwyżki, dla reszty zagranicy 100%  
rmdw. 2 a tłumaczenia 20%  nadwyżki. Rachunki są  n arycp rjiast n latu e . fid- 
minuti acja nie przyjmuje odpowiedzialności za terminowe umieszczenie ogłoszeń.
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przyby wa w czwartek 15 bm. 
do Grudziądza i rozpoczyna 
w tj, xxi samym cimu o godz. 
gso wieczorom szereg inte­
resujących przedstawień! II
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Losy dyktaterdf.
Pożądanie silnych indywidualności, tęsknota la  nie­

mi, torowanie im drogi, przywiązywanie największych 
nadziei do ich działalności jest jedną z najbardziej cha­
rakterystycznych cech obecnego okresu dziejowego, peł­
nego wstrząsów, mąk, oczekiwań i rozczarowań. Lecz 
„silny cziowiek1- jest proDlemem nie formy ieuz treści. 
Nie chodzi o tytuł, który dany mąt startu sol e nada, 
lec* o stopień energji, odwagi, wytrwałości, którą wy­
każe na posterunku tem niebezpieczniej °zen\ o ile jest 
wyższym. Groźny, niebezpieczny dla jednostki egzamin. 
Mat/y są nieubłaganymi sędziami.

Z dyktatorów obecnych najsilniejszym — obolr Ke- 
mała —* jest nadal Mussolini, gdyż i działalność jegc 
okp,zała się nietylko Dezwzględna ale i produktywna. 
Po zapewnieniu sobie, swojej partji, swoim związkom, 
swojej prasie monopolu politycznego w krain, po za­
akcentowaniu wielkomocarstwowego stanowiska Włocc 
w polityce zagranicznej, realizuje dzieło przebudowy po­
litycznej i ekonomicznej cpołeożeństwa.

Kemal-pasza, Piotr Wielki turecki, jeszcze wększe 
i trudniejsze zadanie miał przed Bobą i  w znacznej czę-, 
ści już je zrealizował. Podźwignął Turcję z polityczne­
go i wojskowego upadku, dał je i nadzieję, rozpęd, prze­
budowuje ją  bezwzględnie i brutalnie oó fundamentów, 
czyniąc * niej organizm nowoczesny, świecki nacjonali­
sty uzny„ Zamach smyrneński był wysiłkiem przeszłości, 
próbującej powrócić do żjcia. Jest rzeczą bardzo praw­
dopodobną, że na ławie oskarżonych —  obok wirowa"- 
ców istotnych —  zasiadło niewinnie kilku dawnych naj­
bliższych i najbardziej zasłużonych współpracowników 
Kemala, odtrąconych przez obecnych doradców. Proces 
smyrneński może być równocześnie wymierzeniem kory 
i oddaniem sprawiedliwości.

Zamanh na Kemala był dziełem odosobnionych i bez­
silnych jednostek. Spisek odkryty przeciw rządom Primo 
de Rivery był dziełem kół rozmaitych, bardzo wpływo­
wych i czynnych, rozczarowanych Eieprodaktywnoscią 
rządu, którą i on sam odczuwa i dlatego czym ns.ęp- 
stwa. W spiska wzięli ndział generałowie: Weyter, 
b. wódz naczelny wojny h i s z p a ń 3 k u -amerykańskiej, b. mi- 
nister wojny Aguilera, wybitny przywódca partji libt ral- 
nej, b. premjer br. Rcmanones przywódcy ruchu roi h- 
niczego itd. Czynne żywioiy hiszpańskie są niezadowo­
lone. Dyktator, który obecnie stął się cywilnym prem- 
jerem i przjbrał sobie cywilnych ministrów, bcu s !urac 
ostro, zapowiada zwołanie ciała doradczego, u jijnje 
roŁwlnąć Uuworzoną 'przez siebie nnję narodową w stron­
nictwo.

j Gon. Pangaios, do niedawna prezydent i premjer 
| grecki w jednej osobie, dyktator papierowy, również się 
| cofa, prosi starego Yenizolosa, by uynsi swego wydele­

gował do rządu, zapowiada zwołanie parlamentu Gen. 
CostŁ tromez w Póitugaiji jest jeszcze słabszym od 
Pangalosa.

W e branej! Oadlaux, konstytucyjny mcepremjer 
i minister skarbu, walczy na [terenie parlamentarnym 
o dyktaturę finansową, która się równa daleko posunię­
tej preponderancji politycznej. Tea cywil jest silniejszy 
od niejednego generała.

ojewoda d r. I h c in w ia l
Spnnwy pom orskie ^ ze d m io le m  JmnferentBji w ojew ody z prem ierena.

Warszawa, 13. 7. Premier Bar teł odbył w 'czorąj 
naradę z ministrami Sujkowskim. Romuckim, Makow­
skim i Kwiatkowstóim. Następnie odbył konferencję z  
i n ezesem Najwyższego Trybunału Administracyjnego

Staw-.Itim^oraz wojewoda p. Dr. Wachowiakiem.
Ostatnia z tych konferencji tyczy,a się zagadnienia 

aónunisfacyjuego Pomorza i spraw morskich.

Gdzie dziś prawo w Pr*ls
D*»Ł iU n ie  uwolnion,*: z w ięzienia gen. M alczew ski m a dzis  otrzym ać akt oskarren ia .

Jak wiadon it>; gen. Małeze vski został najpierw w y ­
puszczony (ż Wilanowa), a następnie w  sjposób pod­
stępny uwięziony .w żydowskim skiłądzie desek przy ul. 
■bolec _w Wątsząwie. .W-tej skandalicznej sprawie ka­
towania i tajemniczego (nawet wobec rządu) więzienia 
(bez wytoczenia wówczas jakichkolwiek zarzutów) ge­
nerała wys+ąpiły z interpelacją Ch Dem. i P, £. L. 
„?iast“ , a także iuterwenjp-wało Duch'" ^ieńctwc.

Obecnie donoszą ze stolicy do „Kuriera Poznań­
skiego" (pud wczorajszą data):

„Dziś przybył db W arszawy mcc. I hora chi, obroń­
ca b. ministra gen. Malczew/skiego. Podobno jutro do­
ręczony będzie gen. Malczewskiemn aikt oskarżenia z

art i i  ust. karniej, k tóT  mówi o  obrazie zwierzchnika.
Trybunał sądzący gen. Ma.czewsikiego składać się 

będzie z  par^dstawięieia Najwyższego Sądu W ojsko­
wego, gen. Krzemińskiegc i czterech generałów, w y- 
znaczonych przez ministra spraw wojskowych, p. Pił- 
suaskiego. oskarżać będzie pułk, Raczimareit‘\

Do wiadomości telefondcznej redakcja „Kurjer Fo- 
znańsK cgo“ , .odaje nias-tąpujące nawiasowe uwagi: 

„Skład sijdu nad gen. Malczewskim i dowolny jego' 
m m i przez p. Piłsudskiego nie jest przewidziany'ża- 
dnemi przepisami. Nie pędzie to ani sąd hono-owy dla 
generałów, ani sąo. wojskowy pierwszej instancji. Co 
na to ogół piawników w  Polsce? “

P o lsk a  a  L iga  N aroków .
W yw o d y  be^linskietio torgaiui iO c ia iŃ tn z n e a o .nrn ~ ___   • ■»   . dr 9Ferlin (AW.) „Vorwaerts“  omawia kryzys w Li-dze 

Narodów i możliwe trudności, jakie mogą sie wyłonić 
na wrześniowej sesji ogólnej. Przy sposobności porusza 
stanowisko Polski, którą uważa w razie wstąpienia Nie­
miec do Ligi N; rodów za element niepewny.

Dziennik pisze, iż wystąpienie Polski z Ligi Nero­
nów pociągnąć by mogło za sobą poważniejsze konse­
kwencje, aniżeli wystąpienie HiszpaUji.

RZĄD A SŁjM 
W a r s z a w a ,  13. 7. Rrążs iiogłosk) Sż’ v czorai- 

sza konferencja p. prcnijem Bartla z p. Ratajem znaj- 
tfeie swój wyraz w . ikładack stosiinkow parlamentar­
nych ' " "

Aczkolwibk propozycje Churchilla ułatwiły nieco sy­
tuację, jednak nia wiadomo jakich środkot. użyje nowy 
rząd polski, by zapewnić sobie sukces w polityce zagra­
nicznej przeforsować stanowisko Polski i podnieść się 
do rzędu arystokracji wśróo wielkich mocarstw. „Vor- 
waerts“  domaga się demokratyzacji Ligi t j, zniesienia 
przywilejów oligarchji.

CZY M r  BŁĘDNY ALARM?
V’ a r r z £  w a, 13. 7. Rozeszła się pogłoska, po- 

/wic^azona przez kliku dzisiejszych pism porammch 
iż dowÓdCfl O, G. K. VIII gen Hnbischra ma być prze­
niesiony dio D. O. K. Brześć.



25 kilometrowe pole śmierci.
Dalsze szczegóły strasznego wybuchu w składach amuni= 

cyjnych marynarki amerykańskiej.
Straty w  w ojsku. —  Lazarety aa  ulicach. — W ybu ch y  trw ają. —  Panika wśród
mieszkańców* «  O fiary w śród lad.jośei cyw iln e j. —  Miasteczka i osady w gruzach* 

..Straty nsaterjaine.
Uzupełniając wczorajsze nasze doniesienie o 

.wywołanej przez uderzenie pioruna eksplozji w 
składach amerykańskiej marynarki wojennej, któ- 

. re wyleciały w  powietrze, opdajemy dalsze szcze 
góly .tej niebywałej katastrofy.

Londyn, 12. 7. (Tel. wł.) O wybudiu arsenału nad 
jezioirem Dąnemark nadchodzą z Mirritown przez No­
w y  Jork dalsze szczegóły o  okropnych skutkach nie­
bywałej dotąd katastrofy.

Liczby zabitych i rannych nie sposób jeszcze okre­
ślić. Nawet, co do wojską, brak ściślejszych danych. 
Z pośród 80 żołnierzy, którzy byli w  składach w  chwili 
wybuchu, nie można się doliczyć 60-cith Przypuszcza­
ją, iż 4 oficerów i 20 żołnierzy jest zabitych, a rannych 
kilkudziesięciu.

Na ulicach potworzono lazarety, które udzielają 
pierwszej pomocy. Zorganizowano energiczna akcję 
Czerwonego Krzyża szczególnie wobec tege, że wybu­
chy trwają i że panika śród mieszkańców pomnożyła 
liczbę ofiar katastrofy.

Położone w  pobliżu składy amunicji wojsk lądo­
wych również są zagrożone. Dotąd Wyleciało w po­

wietrze 15 składów i 200 budynków' zwaliło się w  gru­
zy. Na miejscu głównego składu powstała jama na 30 
stóp głęboka, a 100 szepoka.

Wybuchy ogarnęły przestrzeń 15 kim., a sfera 
zniszczenia rozciąga się 25 kilometrów, który to teren 
ochrzczono mianem pola śmierci.

Akcję ratunkową utrudnia piekielny deszOz bomb 
lotniczych, granatów, rozrywających i torped i chmury 
popiołu, rozciągających się na okolice w promieni 40 
mil.

Siła wybuchu wywołała w  obrębie kilku mil w y ­
raźnie odczute wstrząśnienda ziemi. W  pierwszej więc 
chwili zrodziły się przypuszczenia, że to trzęsienie zie­
mi i wybuchy wulkaniczne mają miejsce.

Miejscowość Mount-Iiope 1 Datiemark uległy cał­
kowitemu zniszczeniu. Strat ludności cywilnej nie po­
dobna obliczyć. Przypuszczają, iż około, 100 osób zo­
stało zabitych a przeszło |00 rannych.

Szkody materialne różnie są oceniane. Według 
jednych na 80, według innych aż na 120 milj. dolarów. 
Zresztą wybuchy jeszcze trwają i prawdopodobnie 
jeszcze kilka dni trwać będą.

lin<sler Staaiewioz
,  i-

Toruń, 12. 7. Dziś o godz, 12-ej w południe przy­
był tutaj z Grudziądza p. minister reform rolnych Sta­
niewicz w towarzystwie prezesa Okręgowego Urzędu 
Ziemskiego p. Rossę poozem zara® odbyła się w auli 
wojewódzkiej konferencja z przedstawicielami związków 
rolniczych, a mianowicie: Pomorskiej Izby' Rolniczej, 
T-wa Rolniczego, Związku Osadników i t. cL Pierwszy 
zabrał głos p. minister Staniewicz, oświadczając, że 
zwiedził na Pomorzu nietylko same Wzorowe gospo-

objeohał Pomorze.
darstwa, ale także widział braki, których naprawa będzie 
jego życzeniem. Następnie przemawiał p. wojewoda po­
morski Wachowiak, dziękując p. ministrowi za szczere 
zainteresowanie się sprawami rolnictwa pomorskiego. 
Przemawiali również przedstawiciele organizacji rolni- 
czyoh. Po zakuńczeniu konferencji p. minister odjechał 
do Aleksandrowa, gazie zwiedzi szereg gospodarstw na 
pograniczu, poczem wróci do Warszawy.

„Słraem sobie duszo**,..,.
A  o b i e c y w a n o  n o m  t ę g i e  g ło w y *

Poznań, (A . W .) „Dziennik Poznański" w arfcy- j w sprawie polityki Zagranicznej i że Zamilkły wszelkie 
knle p. t. „O  czujność" zwraca uwagę iż od dwóch mie- źródła informacyjne o działalności i linjach programo* 
sięcy nie spotkaliśmy się ż żadną enuncjacją rządu ‘ wyeh naszego Fereign. Office, przy ulicy Wierzbowej.

O fiarność j
R z ą d  s o w i e c k i  z m u s z a  g t o d i s l ą o y e h  s w y o i

w  A
MOSKWA (A. W.) Prasa tutejsza podaje informacje, 

Iż zw. zawodowe wobec zmiany stanowiska rządu 
angielskiego, któnr zaprzestał wywierania nacisku na 
banki, w kieruuku nie wypłacania przez nie przesyłek 
pieniążnyoh z Rosji, wznowiły swą akcję zasil&uia fede­
racji górników angielskich pomocą dla strajkujących. 
Pierwsza rata wznowionej przesyłki Wynosić będzie po-

bntem.
a p o b o ł n i k ó w  d o  sk ła d ek ?  n fl r z e c t  § t**a fk  u  
n g l j i .

Ważną cyfrę 375,000 rubli, poohodżących ze składek 
zebranych przez robotników roayjskioh. Należy zaznaozyć 
że składki te, stanowiące w wielu wypadkach bardzo 
poważną pozyoją w zarobkach robotników roayjskioh, 
dochodzącą do 10°/0 ogólnego zarobku robotniczego, są 
ściągane przymusowo na skutek zarządzenia władz 
sowieckich.

Pod czerw or
U p a d e k  p r a c y  a

Według wiadomości z Mostwy komisja badająca 
stan przemysłu w Syberji, ustaliła znaczny upadek in­
tensywności i wydajności pracy. W niektórych przed­
siębiorstwach wydajność pracy w ciągu ostatniego mie-

iym  rządem .
w « r o s i  p ijjA iis iw a .
siąca spadła o 64 proc. Szczególniej obniżyła się wy­
dajność pracy w kopalniach węgla. Jednocześnie stwier­
dzono w okręgach przemysłowych znaczny wzrost spo­
życia Spirytusu i wódki monopolowej.

Iłow e w alk
G w a ł t o w n y  al

Paryż". (AW.) Według nadeszlych świeżo wiado­
mości z Maroku francuza rozpoczęli dziś-gwałtowny a- 
tak na obszar Taaza,obejmujący około 200 klin. kw^dr. 
który dotychczas nie poddał się ani Francji, ani Hisz­
panii i stawia zacięty opór.

Lotnicy francuscy rozpoczęli gwałtowny atak bom-

i w M aroko.
tak  f r a n e a s k i .

baml, obrzucając wszystkie miejscowości, zajęte przez 
zbuntowane szczepy.

Operacje przeciw opornym szczepom prowadzi oso­
biście głównodowodzący armji francuskiej w  Marokko 
gen. Boilchut

Drugie ogniste
Z w y c i ę s t w o  W f e c h ó w  n a d

Jak donoszą z Rzymu, w  dniu 30 czerwca br. w y ­
słano z Cyrenaiki kilka włoskich samochodów pancer­
nych przeciwko bandom powstańców. Samochody te 
oyły w  drodze zaatakowane. ^

walk w Afryce.
l o w s t a ń c a m !  w  G y r e n a j c e .

Po stronie włoskiej zginęło podczas walk 22 żoł­
nierzy, 5 osób cywilnych 1 1 żandarm.

Przybyłe posiłki rozproszyły bandę i zadały jej 
ciężkie straty. Jako zakładników wzięto szereg wy­
bitnych naczelników szczepów.

Gwałtowne orkan? po
N, Jork (A. W). Donoszą tu z prowincji 0 nie­

bywałych upałach jakie nawiedziły wszystkie południowe 
stany oraz znaczną część zachodnich. W Chicago tem­
peratura osiągnęła-przeszło 100° Farenheita W Dolinie 
zaś SacramentO c iep ło  doszło do 125°.

Najwyższe natężenie osiągnął upał W- Filadelfji, 
gdzie na ulicy jajko twardniało po upłynie- 5Va minut. 
Zanotowano 18 wypadków porażeń słonecznych.

Wielki upał panuje również w N. Jorku. Mieszkańcy

niebywały oh upałach.
| wyższych piętr spędzają noce na dachach część zaś 

ludności na wybrzeżach Hudsonu (około 150.000 osób). 
Wśród mieszkańców spędzających noce na dachach 
drapaczy nieba zachodzą częste wypadki spadania 

i z dachów, które kończą się śmiercią spadających.
Zaniepokojenie wywołają, wiadomości nadchodzące 

z Stanu Indiana i z nad jeziora Michigan. Nastąpiły 
tam gwałtowne orkany, jako wynik niezwykłych upałów.

i
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CHIŃSKI GENERAŁ FENG W  MOSKWIE.
Po klęskach, poniesionych podczas nieszczęsnej wojny, 
domowej, przedstawiony na rycinie naszej generał u- 
dał się pod opiekę swych protektorów, aby zapoznać 
■ się ze stosunkami w krainie czerwonych carów.

O k rac ie śstw a  C M ń o zyM w .
Badacze Chin opowiadają o wysokiej i potężne) 

kulturze Chińczyków i przeciwstawiają idealizm Chip 
zmaterializowanej Europie.

Nieco odmienne światło na du3zę Chińczyków rzuć? 
dziennikarz angielski Jan Rodes autor sławnej dziś 
książki p. t.: „Sceny rewolucyjne z Chin**.

Rodes twierdzi, że chiński żołnierz ma naturalną 
skłonność do okrucieństw, które podczas wojny przybiera 
straszne formy.

Przykłady tego okraoieństwa mrożą krew w żyłacn. 
Świadczy c tem manifest, wydany z racji rozruchów w 
Szanghaju, w którym czytamy między innemi: „Będziemy 
jeść jego mięso, tego podłego Lu-Wa*i, będziemy spać 
na jego skórze**.. Zdaniem amerykańskiego dziennikarza 
słowa te należy brać w ich doslownem znaczeniu.

A oto inny przykład okrucieństwa Chińczyków; Pod­
czas pewnej bitwy wzięto do niewoli znaczniejszą liczbę 
jeńców pochodzenia rosyjskiego, którym na rozkaz do­
wódcy poprzekłówano nosy, przewleczono przez otwory 
sznur, związano po dziesięciu w ten okratny sposób i 
prowadzono nagich podczas mrozn.

MISJA P. THUGUTTA. 
i , Warszawa. 13. 7. W  porozumieniu z  iiiiwisurem spf*
zagranicznych odjechał'do Paryża p. Thuguitt w  zwią* 
zku z aKcją organizacyjną stowarzyszenia popieranfe. 
Ligi Narodów.

ZGON PREZESA NAJWYŻSZEJ IZBY 
i KONTROLI PAŃSTWA.

W a r s z a w a ,  13. 7. Wczoraj około godziny 10-ej 
wieczorem zmarł prezes Najwyższej Izby Kontroli Pań 
stwia P. Żarńowskj.

PRZYJĘCIE DLA GOŚCIA Z ANGLJI.
Warszawa, 13. 7. W czor aj klub polityczno - społ eca. 

ny podejmował obiadem w Bristolu znakomitego dzień-, 
nikarza angielskiego p. Wicfcham Steed. Podczas obia­
du. W ygłosi on dłuższe przemówienie na temat: „Jakie 
zmiany polityczne Wyrządziła wojina" Następnie prze­
mówił prezes klubu poityczrto-społecznęgo p. Szu- 
kowski.

Z M I N I S T E R S T W A  S P R A W  W O J S K .
D. O. K. Przemyśl. —- W  poniedziałek Minister spił 

wojsk, przyjął dowódcę okręgu korpusu Przemyśl. Do­
wódca złożył mu raport o sytuacji na terenie Przemy­
śla. , . . .

Zawody komie. W  poniedziałek minister spraw 
wojsk, o  godz. 5-tej popołudniu był obecny na woj­
skowych zawodach kawaleryjskich. Ministrowi towa­
rzyszyli gen. Konarzewski, Burhard-Bukackl- szef szt. 
gen. Piskor oraz rotmistrz Grocholski.

KRWAWE STARCIA W PARYŻU.
Paryż. (AW-) Członkowie kilku związków zawo­

dowych urządzili demonstrację przeciw wzrastające/ 
drożyźnie, przeciw pianom finansowym obecnego rzą­
du, przeciw ratyfikacji umowy dłużnicziej z Ameryką, 
oraz za wprowadzeniem 8-mio godzinnego dnia pracy 
Jak donosi „Humanite“ , przyszło dc starcia między po-, 
licją, a demonstrantami, z których kilku zostało ran 
nych.

c ó ż  liga Na r o d ó w ?
Paryż. (AW.) Dzienniki przypuszczają* iż jest moi 

żliwem, że Liga Narodów zajmie się ostatnie®! krwa­
wemu wydarzeniami na granicy bułgansko-rumuńskiei 
Podobnie jak w  konflikcie między Grecją a J3u)garją 
który został na podstawie uchwały Ligi Narodów po­
myślnie załatwiony, inicjatywę w  tej sprawie podjąłby 
Briatid.

POGŁOSKI O UCIECZCIE BORYSA. >
Wiedeń. (AW.) Poselstwo oułgarskie ogłasza ofi­

cjalnie, iż pogłoski o  przewrocie w  Bułgarii są zupeł­
nie bezpodstawne. O ucieczce Króla Borysa niema mo­
wy. Udał się on w e d ł u g  jednej wersji na odpoczynek, 
według drugiej w  celach matrymonialnych. Mianowi­
cie, jak pisze „Wiener Allgemeine Zeitung", król Borys 
ma jechać do Szwajcarii, przyczem po drodze wstąpi 
dc Wiednia, oby się spotkać z ojcem sw-oim Ferdyinan-
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Kooioł bułgarski laozynu kipieć.
P r z e J s c ib  r#e «.aw*śes*Mcs./ ezjp l e ż ;  zn|ft?s« w o js s a  ?

' Bukareszt ii 7. Banda bułgarska komitadży prze­
kroczyła graińcę rumuńska. i wtargnęła do wsi Satuli. 
Koimtadży „orabowuli wieś, jednak udało się nadcho­
dzącym wojskom napędzić bandytów poza granicę. 
Stracili oni 28 zabitych .i. wielu rannych.

Wiedeń, 12 7. Pismo „Der Morgen“ donosi, iż  w 
związku z walka z bandami bułgarskimi wojska rumuń­

skie przekroczyły granicę i starły się z wojskiem buł- 
garskiem, które straciło orzeszło 100 nabitych.

Rumuński mimste* spra w zagranicznych wystoso­
wał do- Sofii notę, w której grozi zerwaniem stosunków 
dyplomatycznych. Rząd rijmuński wezwał Grecję i 
Jugosławię. do wspólnego protestu.

Da!sie wrietfe w Hlsspanji.
i t n o r u  .a r e s z t o  w a n o  887 o s ó b .  —  W itęz ien S a  w 3 * s łs o w e

r  Wituen, 12. 7. (Tel. wł.) Jak donoszą do wiedeń­
skiego dziennika „Neue Freie Presse“ , sytuacja poli­
tyczna w Hiszpanji nie p, zestnje być groźną.

Bez względu na zewnętrzne pozory uspokojenia,

położenie jest w  najwyższym stopniu napięte.
W  Madrycie aresztowano 117 osób, wmieszanych 

w ostatni spisek.
Wojskowe więzienia są przepełnione

ArwŁu-a biłw a w Skolim ow ie.
R z e c z k a  s p ly n ^ r a

Nad brzegiem niewielkiej rzeczki óezioranki pod 
Skolimowem doszło wczorai do krwawej bitwy na zaba­
wie straży ochotniczej.

Loterja, kosze szczęścia, tańce bufet. . .  moc było 
atrakcyj i bawiono się ochoczo. Nagle zaszedł wypadek, 
który tragicznie skończył obfity program niedzieli.

Niewiadomo dokładnie jak to się zaczęło. Jeden 
ze strażaków zaczepił podobno siostrę któregoś z gości 
przybyłych większą gromadą z Piaseczna.
Brat doskoozył, rzucii jakieś obelżywe, słowo, usłyszał 
dwa w odpowiedzi, zam erzył się kijem — strazau dobył 
topora i . . .  zaczęła się bitwa.

Starły się wnet skrzyknjęte na pomoc dwa obozy 
Skolimowskich strażaków i gości z Piaseczna.

Pierwsi walczyli toporami, drudzy kamieniami, la­
skami, żerazmmi z  płotów t. p.

Chwytano się za Dary i wrzucauo wzajem do rzeki,

k rw i®  &C r a n n y c h .
a zacietrzewienie było taK wie lnie, źe długo trwający 
bój przeniósł się z miejsca zabawy aż do dworca w Kon­
stancinie.

Tutaj dopiero kilku oficerów dobywszy szabel i re­
wolwerów tą groźbą rozbroiło walczących.

Wezwany n» pobojowisku dr. Olszewski z energją 
przystąpił do opatrunków. 4 pracy miał moc.

Pięciu ludzi odniosło ciężkie rany, około piętnastu 
korować się będzie z raa lżejszych.

Ciężko poranieni zostali strażacy: Kołodziejski
Władysław, Bartkiewicz Franciszek, Gajewski Feliks, 
Ewbonjak i Mendel Józef. Cztero] ostami nawet po opa­
trunku nie odzyskali przytomności.

—  Gdzież była policja ? —  spyta każdy z oburzeniem.
Na miejscu był jeden jedyny post. Świadek, laki 

bowiem jest siar bezpieczeństwa w okolicach Warszawy.

W YSTAW ; PRZEM YSŁOWO-SPORTOWA W  W ARSZAW F.

W  dniu 2i-ym sierpnia 1926 ..zostanie otwartą w Warsza­
wie, pod protektoratem pana Ministra Przemysłu i Handlu, 
Wystawa Przemysł.-Spo-towa, mająca za zadanie uwidocz­
nienie w pokazie publicznym wszystkich, działów sportu i 
związanego bezpośrednio lub pośrednio ze sportem przemysłu 
i handlu. Pokaz ten uprzystępni publiczności zaznajomienie 
się z krajową wytwórczością w tym kierunku i ułatwi sferom 
przemysłowym1.! rządowym w zorientowaniu się w istotnymi 
stanie obeonyim przemysłu sportowego i jego faktycznych po­
trzebach, decydujących o jego dalszym pomyśmym rozwoju 
dla kraju, którego najwyższym ęelem w uziedzmie gospodar­
czej winne być wszechstronne dążenie do samowystarczalnej 
produkcji kraje wej.

Poniewpż jjwlaściwy rozwój sportu decyciuje o zdrowiu 
obywateli kraju, okres trwania wystawy wyzyskany będzie 
jednocześnie dla pokazów i konkursowych zawodów spoito- 
wych, kierowanych przez związki i kluby celem najszerszego 
rozpowszechnienia zamiłowania do sportów. Wystawa uła­
twi zarazem wszystkim nabywanie potrzebnych artykuiów 
sportowych i zaznajomi z właściwymi źródłami zakupu.

Komitet Honorowy Wystawy tworzą: pp Juljusz Bejjtbr, 
Seweryn ks, G?etwertyński, red. J. Czempiński, Z. hr. Grochol­
ski, jen. sękr. ;Zw. Harc. Polsk. Olgierd Grzymała Grzyma- 
łowski, Stef. Hen.pel, prez. miasta W. Jabłoński, jen. Jan 
Jacyna, Sjj Kąęsnówski, dyr. Targ. Pozn. S. Krzyżanowski, 
St. Lesiewiz, W. Kęski, Leon hr. Łubieński, S. ks. Lubomirski, 
H. Mader, Boi, Mączyński, H Nakoniecznikoff, prof. Ant, Os- 
sendowski,, K- hr. Raczyński, E, Rauer, St. Strakacz, J, Sieciński 
Kom. Rządu jen, Sławoj-Składkowski, inż. Z. Słomiński, woj. 
W . Sołtan, Albert hr. Wielopolski, M. hr. Zahiełło.

S p r a w c a  f f l - t o p a u i ,  r ą »
.1: s t ę

Policja powiatowa wykryła sprawcę mordu na osobie 
g, p. Marji Dmowskiej w Wesołej. Jest nim Piotr 
świątek, pochodzący ze wsi Krypki, gm.ny Okuniew, 
ten sam, który był jako stróż zanikaięty w komórce 
rzekomo przez morderców.

Świątek udusił sznurem Dmowską o godzinie 9-tej 
■wieczorem, a o 11-tej widziano go we wsi, badany zaś

le fia islsra
p r z e d  p o l l d ^ 1* ’

przez policję co do czasn, w którym został zamknięty 
oświaoczyl, że poszedł spać o 8-ej wieczorem.

Świątes o północy po zbrodni sam się zamknął by 
odwrócić od siebie poszlaki. Motywy zbrodni nie zostały 
jeszcze ustalone, gdyż Świątek uporczywie milczy na 
ten temat-

Dawno już nie udało się kasiarzom warszawskim 
zagarnąć tamej sumy, jaką prze wczoraj znaleźli w zasie 
tow. afce. „Caęstocicie** przy ul. Królewskiej nr. 35.

Około godziny 11 rano wjszedł z binra z pozwole­
niem dyrektora woźny Franciszek Fichauser. Powró­
ciwszy około godziny 3 i pół po poi. zastał jedną z dwu 
kas stojących w biurze rozpratą od tyłu i doszczętnie 
oozyszczoną.

Zawierała ona 30.000 złotych, drugie lyle w wa­

lucie obcej i 10 zegarków —  5 złotych i 5 srebrnych 
W drogiej kasie nie było ani grosza i ta pozozstała nto 
tknięta.

Włamywacze, jak stwierdzono, dostali się do biura 
przy pomocy wytrychów i gospodarowali spokojnie około 
2 godzin.

Na miejsce kradzieży .zjechali przedstawiciele urzędu 
śledczego i rozpoczęli śledztwo,

Woźny Eichftuser zostat przez policję zatrzymany.

Tajloryzacja pracy a związKi nbifnicze 
w Stanach ZlaJnoczcsych.

Dyrektor Międzynarodowego Biura Pracy w Genewie* 
Albert Thomas, powróciwszy ze Stanów Zjednoczonych, 
gdzie badał kwestję naukowego organizowania pracy, 
stwierdził, że sprawą tą zainteresowały się bardzo żywo 
związki zawodowe amerykańskie. *

Tayloryzacja pracy, wyrosła w Ameryce, była do 
ostatnich czasówprzedtriotembadauwyłączniespecjalistów, 
interesowała zaś głównie przedsiębiorców, fabrykantów 
z punkta widzenia wydajności pracy robotnika uraz ekonom ji 
czasn. Obecnie kwestja ta zwróciła na siebie uwagę 
związków zawodowych, które, przynajmniej w niektórymi 
gałęziach przemysłu, podjęły na własną rękę badania nad 
racjonalnem zastosowaniem metod tayioryzacji w fabi ygach 
i zaangażowały w tym celu facho»vców —- inżynierów.
Ewo.ucję, która dokonała się wlonieorganiiacji robotniczych,
w zapatrywaniach, poglądach na kwestję racjonalnej, 
naukowej organizacji pracy, i lustruje dobitne przyk>ad 
jednego z największych związków robotniczych w Stanach 
Zjednoczonych —  „Macbinists Union**, który, będąc dotąd 
zdecydowanym przeciwnikiem tayioryzacji w przemyśle — 
zmienił swe stanowisko i zaangażował inżyniera— doradcę,, 
którego zadaniem jest badanie wydajności pracy i wpływu 
nowych metod pracy na stan fizyczny i psychiczny robotnika.

*Tak więc, jak zaznacza dyr. A. Thomas, 
robotnicze w Ameryce, odnoszące się dotąd nieuf ne lub 
też wręcz niechętnie do tayioryzacji pracy, zrewidowały 
swe poglądy na tę tak ważną dla nich sprawę i przeszły 
do akęii na własną rękę. Tendencją związków, jak opinjuje 
A. Thomas, jest wprowadzenie /stopniowe modyinacji, 
opartych na ścis'ej obserwacji i analizie nanko.rej_, tak, 
aby w granicach możliwości sprowadzić do minimum ujemne 
Skutki automatyzacji pracy. ' tfc

Neotayloryzm, wypmowauy ze .współudział sił 
czynnym zainteresowanych robotników, będzie, pisze 
A. Thomas, znacznym p>aeii?pem n drodze uzgodnienia 
lążeń i potrzeb pracodawcy' i pracobiorcy.

OLBRZYMI POŻAR POL NAFTOWYCH 
trwa w  Ruir.iroiJi już otd tLima 30 czerwca* Z 1itęcie nasze
przedstawia jedno z największych źródeł towarzystwa 

Steana Romana w czasie potężnego wyrrwiri.

REWOLUCJA W  ALBANJI.
Rzym (AW.) Rada ministrów uchwaliła wysłać 

trzy okręty wojenne do Altami, gdzie wybuchłą re­
wolucja. Rząd Achrneda Zoigu kazał wycofać wojska z 
powiatu Biihra i ściągnąć je eto miasr portowych Du­
ra jzo i Walony dla oibrony "tychże. Włoska marynarka 
zdażyła tymczasem wylądować w porozumieniu z rzą­
dem albańskim w porejm Durazzo. •

w dzfedżinie [etuiclwa uniezalszaiamy się 
od zifiwcy.

Z pierwszego źródła otrzymujemy następujące wia­
domości ó ooecnym stanie przemysłu lotniczego i lot­
nictwa w Polsce:

Mamy w kraju pięć wytwórni samolotów: 1. Plage- 
LaśKiewic?, 2* w Biatej Podlaskiej. 3. „Samolot** w 
Poznaniu, j,-4j Iow. franc.-pols. w Warszawie i 5 Centralne 
wojskowe ...zakłady lotnicze. Produkcja roczna wynosi 
przeciętnie 200 samolotów na jedną fabrykę. Pod wzglę­
dem dokładności i precyzji wykonania Baszę aerojuany 
nie ustępdją 0  niczem aeroplanom sagranioznym. Świad­
czą o tem między inuemi znikome cyfry katasirof, jińde 
się zdarzają u nas wskuteu wadliwego materiału. 
Wugóle stątjstyka nasza wykazuje nie wyższy niż .it  
zaohodniej Europie procent wy padkó w lotniczych, przyczem 
ogromna jph większość tłumaczy się nieostrożnością, lab 
brawurą pilotów.

Dotąd naozemo młodemu przemysłowi lotniczemu 
brakowało własnych silników, które sprowadzać musie­
liśmy z zag -anicy. Obecnie wypełnią tę lasę dwie nowe 
fabryki silników, mianowicie „Ursus** pod Pruszkowem1 
i Tow. francusko-polskie w Warszawie.

ProduKojs włdsaych silników już w najbliższym cza­
sie da napo możność uniezależnienia sję od zagranicy 
Wszystkie bielące potrzeby lotnictwa wkrótce zaspaka­
jane będą w kraju.

Zamówiona znacznie wcześriej i dostrarczona partja 
sanioiołów francuskich będzie ostatnią.

Poozet lotników wojskowycn ostatnimi lat’  wzrósł 
o tyle, że obecnie można mówić .raczej o naam.arze, niż 
o braku lotników. Poziom ich wyszkolenia stoi narówni 
z wyszkoleniem lotników innych państw zachodnio-earó- 
pejskicn. Brakuje nam natomiast urządzeń i portów 
lotniczych, a istniejące nie stoją na właściwym poziomie 
Główne porty .lotnicze znajdują się w Warszawie, Po- 
znaniu, Toruniu, K-akowie, Lwowie i Łodzi. Istnieje 
pozatem szereg portów pomocniczych.

ZATONIECIE ŁODZI Z 11 KOBIETAMI.
Praga, 12.' 7. Na rzeSe Hoim,ad koło Koszyc w Gze- 

ohosłowaĆji latonęła łódź wioząca jedenaście kobiet. 
Siedem z > nich uratowano, cztery jednak poszły na 
dno i dotychczas nie udało się wydobyć ich zwłok.

» Z różcycii siroa.
—  Sanacja włoska. Z Rzymu donoszą, że podpisa­

ny zostai przez Mussolimego rozkaz, wzbraniający 
przyjmownnir.- nowych urzędnik&w państwowych.

—  Wylew Wołgi, który — jak'donoszą z Moskwy 
— osiągnął swoje maksimum, zaczyna powoli się 
zmniejszać. Ggólne straty spowodowane przez w y­
lew Wołgi, wwnoSzą według prowizorycznych obliczeń 
9 miljonów rtmłi złotych.

— Kobiefff w Lidze Narodów. Na Zigromaidzeniu 
jesiennem Ligi Narodowi poraź pierwszy Anglja repre­
zentowaną'będzie przez delegatkę, a mianowicie księż­
nę Aethor. sekretarkę parlamentarną ministerstwa ośw.

— Bu.za Ma Węgrzech. Nad Szegiedypem i okoli­
cami przeszła burza, połączona z gradem, która .̂ rusz­
czyła wiele winnic. Szkody wynoszą 3 miljardy koren.

—  Katastrofa iGtmcza. W  drodze z  Amsterdamu du 
Paryża spad’ i rozbił się samolot pocztow y . Pilot i je­
den pasażer się zaibd.

— Strzaskany sar ochód. W  Berlinie podeżas ćwi­
czeń przed w ielkini wrrścigierr samochodowym naje- * 
chał jeden ż niemieckich współzawodników na wóz 
włoska-. Zderzenie było tak gwałtownej że samochód 
włoski został zupełnie strzaskany, a szofer ciężko 
ranny. -- ,v

— Także zasługi W  Warszawie w  pierwszych 
ćuniach sierpnie odbędzie się w  sali kina „Spiendiid“ u- 
roczysta ak idomja d a  uczczenia „zasług1* posła Da­
szyńskiego (P .P . S.).

— Szkoda^ze nie 1* nas. Mussoliini wydał rozporzą­
dzenie na zasądteie którego zostaje wstrzymane z dniem 
dzisiejszym nadawanie jakichkolwiek orderów na okres 
jednego roku. . > . ■  • ••
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' j łusy  publiczne.

Jeszcze w sprawie jipnaziuii Reńskiego.
SA? lopewlfisizi .onreńcam p. d ^ rek tc/a  

Tldssow sk iegoa
Pisząc o  nieznanych i niępraktykowanych zarzą­

dzeniach Dyrekcji ukuaazjum Zeńskiegb, a szcztgaihic
0 ujawnianiu nazwisk dziewcząt, przepaćlych przy 
egzaminach, które jest niezem Innem, jak nietaktem, za­
bijaniem ambicji i próbą widocznego od ulicy cenzuro­
wania mniej zdolnych, choć. cnętnych W nauce dziew- 
czątek. nie przypuszczałem, że płh wytłómączeniu się 
Dyrekcji, głośno i równobrzmiąco odeżwie się okrągłe 
pói setki głosów obywateli miasta,, gromiących za ano- 
niniową złośliwość i popełnioną obrazę,

Nie chcąc odpowiadać za tyon wiszystkich ludzi, 
którzy jako rodzice około 700 uczennic, minio poważa­
nia p. dyrektora, pominęli milczeniem treść pierwszego 
artykułu, dając, przez co dowoa, że nie są warci, aby 
ich dzieci miały takiego nauczyciela t - skłaniam się 
przed Ksswiśkami oeób, piszących się całkowicie na 
ostatnie zarządzenia je-anego z najbardziej zasłużonych 
w  obecnej chwili w  Polsce pedagoga, lecz mocno wie­
rzę, że takie domokrążne zdobywanie podpisów pod pi­
smem o tak wzniosłej treści, stało się wbrew wiedzy
1 zezwolenia samej Dyrekcji, tembardziej, z,e i poapisy 
os&b, nie będących w Grudziądzu, nie posiadających 
wcale dzieci, nie gnających języka tulskiego lub pamię ­
tających mre.

Zdarzenia z  dziećmi, zakończone szczęśliwem roz­
wianiem mniej pochwalnych zamiicrzan, przyjąć w y­
padnie z. maletn zastrzeżeniem. Nie chodzi tu o  ujmo­
wanie zasług sprawiedliwemu i sumiennemu w  pracy, 
dobremu pedagogowi, mądremu nauczycielowi i 4csko- 
■iiałcmu urzędnikowi, któremu złośliwie przez nieuczci­
w ość zamącono spokoj i przeszkodzono w  pracy, ile o 
same zarządzenia Dyrekcji, polegające, jak przyznaje 
pismo, na zamykaniu bram y ścisłem ograniczaniu przy­
stępu do siebie, i w myśl poprzednio danego przyrze - 
czenia, publikowaniu na bramie ód ulicy nazwisk diziew- 
oza t skreślonych przy egzaminach.

W  tych otóż zarządzeniach, dopatrujemy się próby 
ftemonstrowahią mniej potrzeonyęh pedagogicznych sto 
sowań, i tylko one spowodowały potrzebę publicznego 
odezwania się.

Urzędujące w  innych miastach Dyrekcje gimn., za­
pewne nie są pozbawtone wszelakich utrapień wskutek 
nagromadzonych żali, skarig, próśb f gróźb rodziców, 
a jednak nigdzie nie przeprowadzano tak łatwą metodę 
zamykania oramy i .Majstrowania na niej spisu dziew 
czat, i dlatego też, mimo uznania szlachetności i zasług 
p. Dyrektora, —  żale nasze pod adresem Dyrekcji ma­
ją swe uzasadnienie.

Na tern kończę, wierząc, 'że w  przyszłym roku b i ­
dzie inaczej. S. W .

z « d e »  s i k i r m  fe e z s trm e t  0 $*%

Po przeczytaniu artykułu „Praktyka Gimnazjum 
żeńskiego w  Grudziądzu11 w  nr. 150 „Głosu Poni.“ i zbio 
rowej u-dpowiedzi pod tytułem: „Obrońcy p. dyrektora 
Zassowskiego mają głos“ w nr. 156 „Głosu Pom.“ , nie 
mogę wywiązanej polemiki pozostawić bez odpowiedzi, 
— odpowiadam więc zupełnie bezstronnie, jako nie za­
interesowany, gdyż córka w  Gimnazjum; żeńskiem nie 
posiadam, zaś p. dyrektora Zassowskiego bardzo po­
ważam.

Stwierdzam fakt, że autor artykułu nie atakował w  
sposób „z  i a d 1 i w  y“ p. dyrektora Zassow! kiego, tylko 
rzeczowo, opisał nietakt, wywołany mimowob przez 
przeoczenie ze strony dyrekcji gimnazjum, ogłaszającej 
publicznie te uczennice, które egzaminu wstępnego nie 
zdały; skutek byłby tein sann, gdyby ogłoszono tylko te 
kandydatki, które egzamin zdały. TaM zwyczaj postę­
powania przyjęty jest zawsze i wszędzie, n. p. komisja 
maturalna, po ukończonym egzaminie, odczytuje ucz­
niom wynik, wymieniając tylko tych uczniów, którzy 
egzamin maturalny złożyli, rozumie sdb>, że nie odczy­
tani egzaminu nie złożyli. —

Nie da się zaprzeczyć, że przez ogłoszenie publicznę 
uczennic, które egzaminu nie zdały, uczyniono rodzi­
com i dzieciom przykrość, postępowania takie 'było nie 
potrzebne i formalnie nietaktowne.

Stwierdzam również, że w  artykule wspomnianym 
nie mogłem się dopatrzyć ataków na oosbę p. dyrekto­
ra, a tom mniej „ z j a d l i w y c h “ .

Niitt p. Zassowskiemn nig ujmuje, jak rago chcą o- 
brońcy, dobroci, zdolności, mądrości i doskonałości u- 
rzędnika i penagoga, — wyjątkowo w tym wypadku 

. posunięcie dyrekcji nie można nazwać pedagogicznem, 
Stwierdzam dalej'fakt, że obronę podpisały między 

innemi oscby, które dzieci w c a l e  n i e  m a j ą .  lub nie 
. “ fają je w  gimnazjum żeńskiem. O ile zaś artykuł au­

tora utrzymany był w  krytyce rzeczowej, ó  tyle obro­
na tchnie rodzajem demonstracji. — „

Stwierdzam w  końcu* że „Głos Ponnprski“ dO' br z e 
z r o b i ł ,  dając głos autorowi opinii publicznej, gdyż 
prasa mojem zdaniem'nie jest tylko ku k a d z e n i u  

, i ' a d o r a c j i  osób, lecz również ku wytykaniu i ga­
nieniu nawyczek i zła, zakorzenionych u niektórych 
szefów urzędów, którzy urząd uważają za swoje w ła­
sne nietykalne podpórko lub swój folwark. —

Przypomnę przy tej sposobności narzuconą rodzi­
com w "tern samem gimnazjum, przed 2 laty, snrawę za- 
kupna węgla i koksu, Obecny p. dyrektor groził nawet 
rodzicom na publieznem zebraniu zaniknięciem szkoły! 
wydaleniem dzieci, jeżeli się nie zgodzą na zakupienie 
opału.

dzięki kilku jednostkom opozycyjnym i p. posłom, spra­
wa zasadniczo się* zmieniła z niemiłym skutkiem dla 
obydwu władz szkolnych.

Gros opingi publicznej jest zatem bardżo potrzebny, 
gdyż- w  ten sposób przy rzeczowej M y tyce usunie się 
niejedno zło, a pozatein sfery i czynniki miarodajne 
przekonają się o  sposobie myślenia społeczeństwa, któ­
re nie nawykłe jest do bezwzględnego kiwania globami 
i do „bata“ .

Pe/ swobody wypowiadania własnych przekonań, 
i zapatrywań, bez rzeczowej krytyk* zła, staniemy się 
podicbni do bezmyślnego i bezkrytycznego zbiorowiska. 
A cc warte jest bezmyślne i bezkrytyczne społeczeń­
stwo?

Grudziądz, 11. VII. 1926 r. ^
Inż. J. Kunert.

Wieści z okolic Bras.
TAk TAKI TUTEJSZE, — ŻYWOTNOŚĆ 

CZYOZKOWY.
(O a n a s z e g o . s p e c j a l n e g o  k o r e s p o n d e n , t a . )

Brusy, w  lipcu.
W  Borach Tucholskich zniszczyła sówka ohojnów- 

ka całe połacie tych kiedyś tak zdrowych botów. Na­
wiedzone przez tę pasoźytnicę bory odumierają.. 
Trzeba ńa gwałt przeprowadzać wyrąb zniszczonego 
arzewostanu. Nic też dziwnego, że tutejsze tartaki pp. 
Brzostowskiego, Austęna, Wróblewskiego Edmunda, 
pracują całą siłą pary.

Tartak p. Brzoskowskiego, oddalony OKoła 2 Mm. 
od dworca, zasypany jest zamówieniami, którym tru­
dno mu poidołać ze względu na oddalenie od dworca, 
utrudniające mu zwózkę drzewa. Planuje zatem już na 
jesień przenieść swoje przedsiębiorstwo na teren, poło- 
łomv obok toru kolejowego, w  pobliżu rampy towaro­
wej wzgl. do ładowania bydła. Jak każdemu przedsię­
biorcy, tak i jemu brak obecnie gotówki, by myśl tę 
urzeczywistnić. Stara się jednak jako zarpożny tutej­
szy obywatel o pożyczkę | wątpić nie należy, że ją o- 
trzyrna Celem jego nietyłto powiększenie tartaku, a 
przecież jako budowniczy, jest fachowcem, lecz równo­
cześnie dążenie, aby tutejszym robotnikom, których 
jest podidostatkiem, dać możność zarobkowania.

1 9  Nareszcie dzisiaj wpłaciłem ostatnią ratę. Teraz 
już saiuucnćd tylko dio nas n a leży ...

- -  A cóż pan zamierza uczynić z ta piękna wilką 
pańską i tartakiem, obecnie znajdującemi się w  pań­
ski em posiadaniu?1 — pytam.

— Gzy ja wierni Wydzierżawię wiię, lecz mam 
jeszcze inny pian. Widzi pan, nasza miejscowość jest 
żywą, czynną, ruchliwą. A jednak brak nam strzelnicy,' 
bo nie mamy Bractwa Strzeleckiego. Gdyby takie za- 
tóżyć, połączyć się z Wolakami i Powstańcami, którzy 
tak ruchliwą okazują działalność, zbudować nasypy nu 
tern miejscu, gdzie dziś drzewo leży, dom obrócić na 
nrzyzwoitą restaurację, to nareszcie zaraóronony bie­
dzie, dokąd się latem w  skwarna udać niedzielę. Ubo­
żuchne te Brusy! Nie posiadają ani wody. ani innycn- 
nrzynęi przyrody w pobliżu. Tutaj piękny mój ogród 
dawałby wytchnienie, a rodziny całe wiedziałyby, 
gdzie spędzić wolny czas. Na ten cel sprzedał czy wy­
dzierżawiłbym moiją posiadłość bardzo tanio.

W  dalszej pogawędce i  wraca mi uwaga na wieś 
Ozyezkowy, oddalonej zaledwie io 2 kim., by zobaczyć, 
jak tam praca wre, Ud!aję się! W środki wsi widzę 
na pogorzelisku obszernym około 20 wznoszących się 
świeżych niewykończonych, budowli.

Dnia 8 kwietnia br. zniszczył pożar 16 budynków; 
25 rodzin pozostało bez dachu. Na szczęście prawie 
wszystkie budynki były zabezpieczone i prawie wszy­
scy posiedziciele zostali odszkodowani. Za pomocą po­
wiatu oraz pomocą prywatna wznoszą już teraz nowe 
budowle i na jesień Pogorzelicy będą już pod własnym 
dachem. Taką Szybką, celową pracę rozumiem, to też

Tow. Sokół- Tow. W oj. i Powst., Tow.Piolek, Tow. Mło­
dzieży I tą zapadłą, głucha wieś Kaszubska zdobyła 
się w tym roku nawet na urządzenie wianków, które 
podobno wypadiy wspaniale. Więc szerzą się zwy­
czaje polskie. Tutaj na Kaszubach, gdzie przed wojną' 
nie miano ó wiankach pojęcia, dziś one się zakorze­
niają, a „das polnische Wasserfest11, o którem tylko 
słyszano t  piątych i dziesiątych ust, staje się świętem 
poniekąd narodowem i tutaj na. zapadłych głuchych 
wsiach. I niech kto twierdzi, że Kaszuby to nie PoN 
ska. — sb

Ibu ź k a  i 2 d a le ta
— Lot bez hałasu. Obeer fiński fiarrij TamimeMn 

wynalazł aparat, który przez zastosowanie transforma­
tora tłumi turkot motoru, a przez mikrofon wzmacnia 
głos. Próby wynalazku wypadły bardzo pomyślnie.

— Oszustwa w Niemczech. Niebywałą sensację 
wywołało w  Berlinie wykrycie przez policję nowej a- 
fery, zakrojonej na olbrzymią skalę przez znanego fl­
ag us+a Kutiskera. Afera ta została z niezwykłą zręcz­
nością zainicjionowana i przeprowadzona przez niego 
już w momencie, gdy znajdował się on pod sądem i po­
zostawał w więzieniu śledczem.

— Pomnik Wilsona w Pradze. Z okazji VIII. zlotu 
Sokołów odbyły się w Pradze narady czesko-słowac- 
ku-arneryKańskiego komitetu, pudowy pomnika Wilsona 
w Pradze. Prace przygotowawcze komitetu ukończo­
ne zostanę prawdopodobnie pod koniec roku bieżącego, 
poczem roz:oocz.ęte zostaną prace przy budowie pomni­
ka, który wzniesiony zostanie w parku miejskim na­
przeciwko dworca Wilsona.

— Warszawa uiiljonowem miastem. Stolica nasza 
przekroczyła w roku obecnym miljon miesziKańców i 
liczy obecnie dokładnie 1 015 246 osób, bez wojska gar­
nizonowego-i bez gości zagranicznych, W tej liczbie 
jest 45,7 proc. mężczyzn i 54,3 proc. Kobiet, chrześcijan 
707 757, żydów zaś 313 669. W  porównaniu z rokiem 
1925 l*ez'ba żydów zmalała tylko o 8 516 osób.

— Po jednanie kresa rumuńskiego z następ' a tronu 
W  czasie pobytu króla Ferdynanda w Paryżu, ma 
przyjść do pojednania między królem, a b. następca tro­
nu ks. Karolem, a to z iniciatywy Karola. Król Ferdy- 
nanid wyjedzie 15 lipca z Bukaresztu i pr przybyciu do. 
Paryża spotka się z synem, który wyrazi Królowi swo­
je ubolewanie z powodu zaszłych wypadków, wynik­
łych z jego postępowania, oraz pędzie prosu króla o. ze-* 
zwolenie na wykonywanie wolnego zawodu. B yły ksią1- 
żę Karol studjuje obecnie w  Paryżu wydział prawny
1 wydział sztuk.pięknych.

— Ułaskawienie zamachowców. Z Konstantyna-* 
palu donoszą, że pięciu skazanych na śmierć uczestni­
ków zamachu przeciwko Kemalowi Paszy zostało panej 
niego ułaskawionych. Proces przeciwM oistatnie; gru­
pie aresztowanych uczestników zamachu w  liezibie 300 
ludzi rozpocznie się w  początkach przyszłego tygodnia1,

— Wszędzie ćhleb drogi, W  Paryżu parać trzeci, 
w  ciągu tygodnia podwyższona została cena chieiba do
2 franKÓw 50 cent. za kilogr. Na dzień 15 lipca zapo­
wiedziana jest nowa podwyżka cen o  10 cent. na kśky 
gramie.

Rozmaitości.
X  S. ,0. S. (Międzjnarodowj sygnał ala-mowy). 

Znów radjo uratowało żjoie setkom podróżnyot na ro­
zbitym okręcie.

Statek angielski „Laiehan“ , przepływając Atlantyk, 
trafił na okres niezwykle silnych burz, które w ostatnich 
tygodniach specjalnie nawiedziły ten ocean. Parodniowa 
walka z -rozszalaUm żywiołem pozbawiła go ostatecznie 
wszelkiej możnośoi opierania się falom i wiohrom. Na 
dob'tkę złego fałe uniosłj ze statKU wszystkie szalupy 
ratownicze. Pozostawiony na łaskę 1 niełaskę szaleją­
cych fal, „Lalehan“ rzucony na jakąś wystającą rafę, 
rozdarł sobie bok i woda zalała maszyny i kotły.

Pasażerom i załodze groziła nieunikniona zguba! 
Pozostała jedyna deska ratnnku radjo, które pracawało 
wytrwale,, wysyłając w dal wezwanie o pomoc,

Pasaże, ski statek francuski „Maarytanja“  usłyszał 
wezwanie i pomimo odległości 150 mil morskich, wktć- 
rej się znajdował, zdołał przyoyó na czas, ażeby urato* 
wać Załogę „Lalehana", który w parę chwil potem po­
szedł na dno.

X Zdobywca świata. Prawoziwym zdobywcą świata jvj 
wieku X X  można nazwać film Według ogólnej statystyki na 
kuli ziemskiej funkcjonuje obecnie 47 00C kinematografów, 
Europp posiada ich lf 000. Stany Zjednoczone 20 000. Reszta, 
tj. 9000 przypada na pozostałe lądy.

W  Stanach Zj. przez owe 20 000 sal kinematogr. przewija 
się co tydzień 55 miljońów widzów. Dodajemy, iż 25 000 ko­
ściołów w Ameryce posługuje się filmem dla przedstawienia 
wiernym historj' świętej w obrazach.

Najnowszą zdobyczą f:1mu jest najkonserwatywniejsza wa 
Francji instytucja — Akademia francuska, w której zainstalo­
wano od niedawna dla „nieśmiertelnych11 kabinę kinematogra­
ficzną i srebrny ekran.

X  Czworonożny pacjent. W Szkocji wywołała nhmalu 
wrażenie śród farmerów dość rzadka operacja amputacja nogi, 
dokonana na krowie.

Krowa, należąca do biednego mieszkańca wsi szkockiej, 
Wordsway, złamała sobie nogę. Biedak lamentował nad lo­
sem swej ży^wicielki, którą najniewatnliwiej miał już stracić. 
Ale oto miejscowy chirurg dr. 3al!oway, zaproponował wła­
ścicielowi pacjentki czworonożnej dokonanie amputacji nogi 
oraz zastąpienie jej drewnianą protezą. Operacja powiodła' 
się ku uciesze farmera 1 zadowoleniu krowy, która posługuje 
się swą drewnianą nogą nie gorzej, niż naturalną w wędrówce

Większa część ustępliwych I j‘ak zwykle kiwają­
cych głowami rodziców, godziła się na bezprawne i

ntóch im Bóg w nowych sadybach szczęści.
Rozmawiam z mieszkańcami Dowiaduje sic, że

v%uząsadlii^bc zarzadzsnjte ,<frr.&kC!fi i fcnirafóHżftij s s fe ...  Mtóicją. w. .'toi rasfei. lecz nufnoszaoi. na pastwisko.



B-go Hpca 1926 r. Q C O S  P O M O R S K I

D Z IA Ł  g m m i G - i i O M i A C Z Y
/>

Wywiad p. i i i .  Przemysłu i Handle 
■dzielony prasie zagraniczBej.

i i— Jakie jest kierunek przyszłej polityki odnośnie 
handlu wewnętrznego i zagranicznego?

— Gdybyśmy się zimadaowali w  tak uporządkowa­
nych stosunkach gospodarczych w Europie, jak to -było 
przed wojną, to odlpowiedź nie byłaby zbyt trudna i 
Zbyt skomplikowana. Należałoby pójść droga możliwie 
daleko posuniętego liberalizmu, gdyż tylko na tej dro­
dze normalnie, z korzyścią dlla konsumenta i z nieza­
przeczoną, choć ukrytą korzyścią dla producenta może 
się najbujniej i najracjonalniej, rozwinąć życie gospo­
darcze. —  Liberalizm w  dziedzinie handlu międzynaro­
dowego zmusza producenta do ustawicznego doskona­
lenia metod produkcji, do ustawicznej pracy nad obni­
żaniem kosztów własnych, to też utrzymuje go zawsze 
na poziomie zdolności konkurencyjnej — lub przy błę- 
dnem założeniu gospodarozem •— zabija go w zarpdiku. 
Reglamentacja, stosowana w  różny sposób od dwuna­
stu lat w  Europie, wypaczyła wiele zakładów prouuK- 
cyjnyoh w ich rozwoju, choć gdyby dziś natychmiast 
powrócić do zdrowych metod handlowych, to wiele cho 
ryoh organizmów produkcyjnych nie wytrzymałoby tej 
sanacji.

Stosunki ekonomiczne we wszystkich państwach 
Europy są niezmiernie skomplikowane i zróżniczkowa­
ne, to też i metody administrowania życiem gospodar- 
ozem nie mogą być jednolite, prostolinijne i oigólne. —

Relacje walutowe, koszta produkcji, wąjunki kre­
dytowe, stopy procentowe, obciążenia podatkowe etc.,

tak ogólnie ongiś ustabilizowane, dziś znajdują się 
w  trwałym zamęcie nietylko w obrębie całej Europy, 
ale nawet wewnątrz pojedynczych organizmów pań­
stwowych. To zaś wszystko pędlane jest znacznie o- 
steejszym  sosem politycznym, niż kiedykolwiek daw­
niej miało to miejsce.

A jednak wszyscy w  Europie musimy zacząć leczyć 
chore nasze stosunki gospodarcze, gdyż nietylko z ro­
ku _ na rok spadamy coraz niżej wiobec innych części 
świata w  'dziedzinie ekonomicznej, ale zarazem powo­
dujemy cierpienia narodów wszystkich naszych państw. 
Osobiście jestem najgorętszym zwolennikiem' idei, by 
zacząć myśleć i pracować szczerze nad tem, w jaki 
sposób wzajemnie ułatwialibyśmy sobie życie oraz od­
budowywali przedwojenny dobrobyt ludlów europej­
skich. Stosunki gospodarcze wszystkich państw są tak 
nienozdlzilelmie związane w  jeden splot, że sanacja go­
spodarcza pojedynczego państwa — mimo najwięk­
szych wysiłków — udać się nie może. Musimy współ- 
pracowUć razem, musimy stopniowo,, w  miarę ujedno­
stajnienia się warunków: walutowych, kredytowych, 
'organizacyjho-produkcyjhycłi, socjalnych i trańsporto:- 
wyoh, rozbierać chińskie mury, któremi po wojnie oto­
czyły się w  dziedzinie handlu międzynarodowego pra­
wie wszystkie państwa europejskie. Muszę tu jednak 
wyrazić przeświadczenie, że najostrzejsze zakazy pro- 
bilbicyjne, tem gorsze, że wydawane nagie, nie od Pań­
stwa polskiego wychodziły. Wiprawd&e i Polska po­
sunęła się w tym kierunkuj dość daleko, ale uczyniła 
to dopiero wówczas, gdy musiała bronić zrujnowanego 
przez obce prohibicje tak ważnego dla niej bilansu han­
dlowego.

— Jaki jest stan rokowań handlowych polsko-nie­
mieckich?

— Jestem przekonany —  oświadczył p. Minister—. 
Iż sprawa ta jest na najlepszej drodze.

Wyłuszczyłem poprzednio, że jestem gorącym 
zwolennikiem międzynarodowej współpracy gospodar­
czej. Wojnę celn_ą z Niemcami jestem gotów skończyć 
w  każdej chwili, gdy tylko zasadnicze postulaty gospo­
darcze Polski, mające za so‘bą głębokie prawa słuszno­
ści — zostaną zaakceptowane przez naszego wielkiego 
sąsiada zachodniego.

Rozumiemy jaknajdokładniej, że traktat handlowy 
jest rezultatem kompromisu, wzajemnych ustępstw, i- 
dlzie dziś o  to, by i po drugiej stronie zbudzić to samo 
przekonanie. W  zasadzie z punktu widzenia czysto 
ekonomicznego porozumienie handlowe Polski z Niem­
cami nie przedstawia trudności.... Produkty rolnicze, 
drzewo, nafta, węgiel i szereg innych surowców, oraz 
wiele innych półfabrykatów — to główna dziedzina eks 
portu Polski na zachód, a importu do Niemiec. Od­
wrotnie Polska konsumuje prawie wszystkie główne 
przedmioty eksportu Niemiec. Czyż w takich warun­
kach długotrwała wojna ekonomiczna, którą wszak nie 
można uważać za czynnik twórczy w  dziedzinie eko­
nomicznej, może posiadać sens gospodarczy?

Zapytują Panowie o stosunek nasz do innych 
państw?

Uważam, iiź nasz bilans handlowy, który dla spe­
cjalnych warunków polskich musi pozostać czynny — 
należy rozwijać po obu stronach. W  stojgrinku do li­
czebności państwa oraz jego bogactwa surowców i zda! 
noścl produkcyjnych i konsumcyjnych jest on zbyt ni­
ski- Musimy więcej eksportować, by więcej, surowa- 
Ćl̂ cLĆ*

Uczynione będzie obecnie 'wszystko, by przyjazne 
stosunki gospodarcze z innemi państwami rozwinąć, a 
szczególnie by zacieśnić węzły _ gospodarczej współ­
pracy z Ameryką, Anglia, Rumunją, Belgją, Czechosło­
wacją, Danią, Francją, Holandią, Węgrami, Państwami 
Bałtycikieml, oraz szeregiem państw ̂ południowych. L 
Rosją i Ukrainą rozpoczynamy również rozwijać coraz 
intensywniejsze stosunki ekonomiczne. Bez odbudo­
wania tego odbiorcy byłoby trudno dojść do równowagi 
gospodarczej w  Europie, e->

W  imię tej o gólno - europ e jskie j współpracy i przy 
uwzględnieniu naszych analogicznych postulatów bę­
dziemy ułatwiać i innym państwom ruch tranzytowy 
przez. Polskę ku Rosji i Wschodowi.

Niech mi wreszcie Panowie wypaczą, że nie od­
powiem zupełnie konkretnie na szereg pytań, mojem 
zdaniem zupełnie drugorzędnych. Żądają bowiem Pa­
nowie odemnie albo prorokowania albo ustalania w 
sprawach bieżących jakichś niewzruszonych zasad. 
Grecy stroźytni mówili ..wszystko płynie11. Będziemy 
dostosowywali nasze działania do wymagań życia i 
prostej celowości. Np. trudno byłoby ml oidpowiadać, 
jakie korzyści zamierzamy wywalczyć dla przemysłu 
górnośląskiego w traktacie handlowym z Niemcami.

Choć poważna część kapitału tego przemysłu znajduje 
się w  rękach niemieckiej narodowości, to jednak traktu­
jemy ten przemysł bez jakiejkolwiek różnicy 1 oczywi­
ście chcemy mu zapewnić najznakomitsze warunki roz­
woju, Dlatego też musimy uparcie wałczyć o  realiza­
cję jego postulatów. Ca zrealizujemy, to dopiero przy-: 
szłość pokaże,

W  każdym razie uświadamiamy sobie dokładnie, że 
harmonijna współpraca z narodami Europy w zakresie 
zagadnień gospodarczych iest nakazem chwili.

W  tej kwestii właśnie wielkie zadania stoją przed 
poważną prasą europejską. Gna to bowiem musi ułat­
wić realizację tego wielkiego dzieła.

K
Często daje się słyszeć opinję, że Polska rozbudo­

wuje port w Gdyni patrzy niechętnie na rozkwit i bu­
dowę portu Gdańskiego.

W powyższej sprawie p. Minister Przemysłu 
i Handlu inż- Kwiatkowski udzielił prasie nastę­
pującego wywiadu-'

Pan Minister stwierdził na wstępie, że Gdańsk 
rozłożony u ujścia Wisły ma naturalne podstawy gospo­
darczej współpracy z Polską. To też rozwój Gdańska 
jest ściśle związany z powodzeniem ekonomicznem Pol do 
a odwrotnie Rzeczypospolita rozwijając coraz intensywniej 
swe życie gospodarcze i.swój eksport musi dbać o równo­
mierny rozkwit i o zdolności przeładunkowe portów po­
łożonych na wybrzeżu polskiem i przy ujściu Wisły.

Nasza polityka morska nie może być małostkową. 
Mogę więc zapewnić, iż nie mamy zamiaru i nie widzimy 
żadnego celu z pirnktu widzeda naszych własnych inte­
resów gospodarczych by patrzeć z niezanowolenlem na 
dalszy rozwój portu gdańskiego. Przeciwnie sądzę, iż 
Polsce z 30 miijonową prawie łndnością nie wystarcza 
niebawem już dwa porty i będzie ona musiała szukać 
dalszej współpracy z innymi obcymi portami.

- Niemcy z podwójną ilością mieszkańców mają dnźą 
ilość portów a jeden Hamburg posiada dwukrotnie 
większą zdolność przewozową od Gdańska, Gdyni i Tczewa 
łącznie wziętych. Francja ma ogólnego obrotu w swoich 
portach 42.000.000 tou (rok 1913).

Statystyka ogólnego obrotu morskiego w kraiacli 
przed wojną wykazuje cyfrę 1.07 tony na jednego' miesz­
kańca. Jeżeli tą cyfrę przystosować do Polski, otrzymali­
byśmy około 30 mil jonów tonn. Obecna zdolność prze­
wozowa naszych portów wynosi około 7 miłjonów tonn, 
a po wybudowie Gdyni, po rozbudowie Gdańska w naj-

O Gdańska i Gdyni.
lepszym razie otrzymamy zdolność przewozową Gdańska, 
Gdyni i Tczewa w sumie l o —12 miłjonów tonn. A nie 
można zapominać że nasze życie gospodarcze nie doszło 
jeszcze do zupełnego rozwoju i nasz obrót towarowy 
z zagranicą stale się będzie zwiększać. Widać z tego, 
że dla wszystkish trzech naszych portów roboty będzie 
dosyć.

Bliskość wszystkich trzech portów nie moie być 
przbszsodą oo ich rozwoju, przypomnę tu porty Hamburg, 
Altona, Cuxhaven, dalej Consianzę, Brailę i Galac. Porty 
te leżą obok siebie i doskonale się rozwijają,

Gdańsk i Gdynia mają zupełnie inne warunki i ra­
czej się uzupe.u ają, niż sobie wzajemnie przeszkadzają. 
I tak Gdańsk jest portem przy ujśeu rzeki Wisły 
z ogromnym obszarem ciążenia tej potężnej arterji 
wodnej. Regnlacja tej rzeki da Gdańskowi ogromne 
możności rozwojowe. Gdynia ma znów lepszy dostęp 
do morza, będzie miała port głębszy a posiada wyłącznie 
połączenie kolejowe. W Gdańska powinny się rozwinąć 
masowe transporty rzeczne, a Gdynia m* dane dla roz­
woju bezpośredniej komunikacji np. z Ameryką (ruoh 
emigracyjny). Gdańsk ma więcej szans zostania dobbym 
portem eksportowym na drzewo, Gdynia znów ma więcej 
danych dla szybkich i łatwo psujących się towarów, jak 
owęce, produkty spożywcze i t, d.

Gdańsk i Gdynia muszą się rozwijać równomiernie. 
W  związku z tem jest rozbudowa dróg wodnych w Połsoe 
oraz rozwój naszych sieci kolejowych.

Na zakończenie pozwolę sobie przytoczyć powie­
dzenie jednego z wybitnych przedstawicieli naszego życia 
gospodarczego: „Tak jak człowiek ma jedno serce, 
a dwoje oczu, tak Państwo Polskie winne posiadać 
obok jednej stolicy —  dwa portyk.

Akcja kredytów na cele nawozowe.
Jak się dowiadujemy ze źródeł wiarogodnych, Rząd 

od dłuższego czasu czyni wysiłki w kierunku zorganizo­
wania szerokiej akcji kredytowej na cele nawozowe. 
Poza przyznanemi przez Bank Polski i Gospodarstwa 
Krajowego kredytami redyskontowemi dla przemysłu 
superfosfatowego, potasowego i azotowego poważną akcję 
w dziedzinie zaopatrzenia rolnictwa w nawozy rozwinie 
w najbliższych dniach Państwowy Bank Rolny, który 
dnia 5 b. m. otrzymał powiększenie kredytu redyskon­
towego w Banku Polskim na ceie nawozowe o sumę 
4.600.000 zł. *

Państwowy Bank Rolny będzie dostarczał rolnikom 
nowozy sztuczne za pośredniotwem Spółdzielni Rolniozo- 
Handlowyob, Spółdzielni Kredytowych (Banki ludowe, 
kasy spółdzielcze i t. p). Kas Gminnych, a gdzie mema 
takich organizacji bezpośrednio grupom rolników na za­
sadzie t. zw. solidarnej odpowiedzialności przy zamówie­
niach oonajmniej całego ładunku wagonowego. Rołnioy 
otrzymają nawowy na kredyt z terminem płatności do 
15 stycznia 1927 r. Kredyt oprocentowany będzie na 
1370 w stosunku rocznym. Prowizji Bank nie będzie 
pobierał.

Ogólna-połska konwencja węglowa podpisana.
Dnia 9. bm» podpisano ostatecznie umowę między 

górnośląską konwencją węglową a Dąbrowiecką konwencją 
węglową, na mocy których ogólno poiska konwencja 
węglowa nieistniejąca w rzeczywistości od 1 maja wskutek 
zatargu między konwencją dąbrowską a.Warsz. T-wem 
Kopalń Węgla została na nowo powołana do życia. 
Wspomniany zatarg został ostatecznie załatwiony wyrokiem 
rozjemczym Prezesa dawnej konwencji ogólno-Polskiej 
p, Wiłligerą.

Konwencja została zawarta na ozas do 1 sierpnia 1927 
i zdaniem pisma nie ulega wątpliwości, że stanie się ona

instytucją regulującą zbyt węgla oraz politykę cen na 
rynku wewnętrznym, która z czasem może chyba tylko 
ustąpić jeszcze ściślejszej organizaoji przemysłu węglowego 
w formie Syadykątu Sprzedażnego na wzór niemiecki. 
Powstanie konwencji ogólno-polskiej powitać należy 
z wielkiem zadowoleniem albowiem na przyszłość walka 
konkurencyjna pomiędzy poszczególnemu zagłębiami, a także 
kopalniami będzie wykluczona.

Drogi wodne, a rozwó! gospodarczy Polski.
Przemysł polski musi się jeszcze przez długie lata 

liczyć z konkurencją przemysłu obcego, przyczem w 
kszałtowaniu się cen na rynku krajowym decydującą 
rolę odegrają tanie środki komunikacji. Obliczania, 
dokonane przez fachowców, na lemat kosztów przewozu 
artykułów masowych drogą wodną, wykazują dowodnie, 
jak wielkie oszczędności można poczynić dzięki budowie 
kanałów.

Oszczędności te tyczą węgla, drzewa, rady wyrobów 
żelaznych, nafty, nawozów sztucznych i materjałów 
budowlanych. Niskie spożycie węgla na prawym brzegu 
Wisły spowodowane jest głównie drożyzną dowozu węgla 
koleją na odległość z górą 400 klmtr. Przez to cały 
wschód kraju używa jako opału drzewa, nawet w przemyśe,

Bzesnieślalcy iie są obowiązani
Z  Łodzi nadchodzą wiadomości o sprawie w Naj­

wyższym Trybuuale przeciwko Izb ie  Skarbowej, wy­
toczonej przez Łódzkiego rzemieślnika p. Święckiego 
P. Swięcki zaskarżył Izbę Skarbową do Trybunału z 
.powodu, żo Izba Skarbowa obarczyła go wysokim

To ze swej strony wpływa znów na niemożność rozwoju 
ruchu budowlanego.

Budowa kanału budowlanego będzie miała znaozenie 
deoydująee dla uprzemysłowienia, bowiem zakłady prze­
mysłowe powstają nietylko tam, gdzie są surowce 
na miejscu ale i tam, gdzie surowce te można tanio 
przywieźć. Kanał węglowy odegra również poważną 
rolę w rozwoju naszego rolniotwa, przyczyniając się 
z jednej strony do tańszego zaonatnenia okolio prze­
mysłowych w środki aprowizacyjne, a z drugiej strony 
przyczyniając się do zaopatrzenia rolnictwa w nawozy 
sztuczne. Budowa kanału ożywi również w sposób 
decydujący ruch budowlany, przez co wpłynie na rozwój

■ miast.

prowadzić książki b&cMteryjne.
podatkiem nie biorąc pod uwagę prywatnych notatek 
p. Święckiego. Trybunał uznał skargę p. S. za uza­
sadnioną, oświadczając że rzemieślnik nie jest obowią­
zany prowadzić specjalne książid buchalteryjne,
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Co będzie z Kasami Chorych.
Pod powyżs^j ui fcjtnłem ukazał się n „Czasie4* ar­

tykuł Dr. Jana riupid.— Artykył stwieraią, że rząd sa- 
naoji morainej i finansowej winien okazać energję i 
bezwzględność przedewszystkiem przez daleko idącą re- 
fonnę ustawodawstwa socjalnego w szczególności *aś Kas 
Chorych. Ze wszystkiego bowiem złego; oo rządy par- 
t jj aejmowyłih w Polsce stworzyły, niema instytucji gor­
szej i bardziej szkodliwej, a stworzonej wyłącznie dla 
wygody i korzyści partji. Dotyczy to w szczególności 
Kas Chorych na. wsi, a więc np. zarządzenia, nakłada­
jącego przymus ubezpieczenia na pracowników folwarcz­
nych, & nie ooejmającego pracowników gospodarstwa z 
włościańskich.

Według obliczeń b. min. Zdzi6chowskiego składki 
na rzecz Kas Chorych wynoszą 8 %  zarobków robotni­
czych Koszta administracji dochodzą w pos.czególnych 
kasach do 2 * % , pmoięfcnie zaś w całem państwie wy­
noszą 13 %• Kasy Chorych w miastach powiatowych są 
nomeną i bazą działania agitacyj partyjnych, Kasy Cho­
rych, jak słusznie to podniosła t. zw. komisja Dobrzyń­
skiego, są rządami w rządzie, mają prawa nakładania 
ciężarów na produscję i ściągania ich w drodze egzekucji.

Na prowincji są instytucją znienawidzoną, a ponie­
waż niejednokrotnie władze mianują Komisarzami danej 
kasy urzędnika starostwa, nienawiść ladności przenosi 
się na władze administracyjne. Lekarze popadają przez 
Kasę Chorych w istną nie wolę. Zaniedbają dalszego 
kształcenia się w swoim zawodzie. Stają się rzemieśl­
nikami, badającymi chorego w 5-ciu minutach. Chorzy 
zaś tracą oaie godziny ozasu w tłumnych poczekalniach.

Przymus należenia do Kasy Ghorych szeregu 03Ób, 
pobierających zręczne wynagrodzenia i niekorzystających 
z nich nigdy, jest popiosta wyzyskiem, jest ukrytą formą 
podatka, płaconego nie państwu, lecz partji. Dia po­
parcia swych tuż powołuje się p. Hupka na artykuł proi, 
Leona Pinińskiego, .zamieszczonym w „Przeglądzie 
Współczesnym11, gdzie instytucja Kas Cnorych poddana 
została miażdżące; krytyce, i wyraża nadzieję, że rząd 
obecny położy kres niesprawiedliwej gospodarce i nie­
prawidłowościom w Kasach Gnorych.

W czysto rolniczycn powiatach rasy powinny być 
zniesione, a utrzymane mogą być tylko w wielkich mia­
stach centrów przemysłowych przy obniżeniu składek do 
rzeczywistej społecznej potrzeby.

Cdańsk, 12.7. (U). Pszenica 12.50— 12.75, żyto 8.50—18,60, 
jęczmień pastewny 9— 925 brow. ,9.25—9.50, ozimy 8 .50 —8-7j  
owies 9,25—9.6272, ospa żytnia .600—6.25, pszenna gruba 6.25 
--5.75, rzepik 22.50 — ‘ '3.00. Dowóz: pszenicy 70, żyta 1675 
jęczmienia i75 ow sa 00 .onn.

Poznań, 12.7. (UJ. Not. za 100 kg. w ładunkach całowa- 
gonow. dost. natychm. Zyto 27 -28. ^sienica 38—40, jęczmień 
brow. 27,50—29.50, jwies 31 ■'0—32.50, mąka żytnia 65% 44.25 
70%  łącznie z workiem 42 75, pszenna 65%  64—67, ospa źy 
tnia x9.25—20.25. Tendencje słaba

Giełda pieâ żi u
Warszawa, 12 lipca (AW.)

W2LLOTY.
Tranzakaje Sprzedaż 
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Kronika krajowa.
—  PR/nDSTA WiCIELF HANDLU TRZODA CHLEWNĄ 

W  i MINISTERSTWIE PRZEMYSŁU I HANDLU. W  Depar­
tamencie Handlowym Miń. Przemysłu i. Handlu odbyło się 
posiedzenie z udziałem przedstawicieli zrzeszenia handlują­
cych trzodą chlewną, reprezentującego wszyiude dzielnice 
Rzplitej, oraz wszystkie organizacje tej dziedziny handlu. 
Przedstawiciele zrzeszenia przedstawili dezyderaty swoje w 
sprawie organizacji nandlu trzodą i %  dłem, zarówno odnoś­
nie do zbytu Wewnątrz kraju, jak 1 zagranicę. Ogromne zna­
czenie eksportu bydła i trzody chlewnej dla bilansu handlowe- 
go i płatniczego Polski pociągnie za sobą szereg dalszych kon­
ferencji z udziałem przedstawicieli zaintu esowanych mini­

sterstw. Na konferencjach tych ustalone zostaną poszcze­
gólne kwestje programu, między in, sprawa zorganizowania 
giełdy mięsnej w Warszawie, która jest jnż bliską realizacji

Giełda towarowa.
Warszawa, 12.7, Notowano na Giełdzie Zbożowi -Towaro 

wej w zł. za 100 kg. fr. st. załad. w nawiasach fr. Warsiawa: 
Zyto Kongresowe 687 g/l (117) (23;— Otręby żytnie (20.50). 
Uspcjoohnie spoKojne, Ceny orjentacyjne ustalone przez Ko 
misję Notowań: Pszenica Kongr. 35—36. Owies kongr. 33- 
34* Jęczmień kongr. 27— 28.

Warszawa, 12.7. Ryż Bnraniali nowego zbioru 10.40 doL, 
Patia ii 12.5o doi za iOO kg. fr. st. Warszawa!

Gdańsk, 12.7. Notowania aieutzędowe ziemiopłodów bez 
zmiany.

Wiadsmości bieżące.
GRUDZIĄDZ w torek 13 lipca 1S26r.

K A L E N D A R Z : Wtorek 13-go lipca Małgorzaty.
Środa 14-go Bonawentury.
Wschód słońca 8 54 zachód 20 L6 
Wschód księżyca 7 13 zachód 22 18
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■—** TEATR MIEJSKL Dziś we wtorek -o goizinie 8,15 

wieczorem po raz drugi i nieodwołalnie ostatni ukaże się nie­
frasobliwa tryskająca zdrowym humorem 5-cio aktowa sztuka 
Lordea1 p. t. ,PROBOSZCZ WŚRÓD BOGACZY” w wyko­
naniu zespołu Teatru Popularnego z Bydgoszczy.

W  roli główne] wystąpi znakomity odtwórca p. Karbow­
ski, którego gra rzęsistemi oklaskami na premjerowem przed­
stawieniu nagradzaną została.

Dalszą absadę tej niezwykłej sztuki tworzą pp.: Wnorow- 
ska, Weissowa, Rapacka, Bogdanowicz, Zborowski, ćłornobis, 
Mergel, Frankowski, Sydor, Jaroszyński i inni.

W  środę, dnia 14-go, bm. o godzinie 8-mej wieczorem 
„DRUGI M ĄŻ" w wykonaniu premjerowem.

— ** KINO' OkZEŁ demonstruje „Nie grzesz Matko!’1 
dramat 9-akt. 2 Mary Carr w roli gł. oraz „Jej zielone oczy", 
dramat sensacyjno -  saMnowy w 7 aktach z Heleną Makow­
ską i nadprogram. Razem 18 aktów. Ceny-miejsc zniżone 
do środy o 50 proc.

—** KINO APOLLO wyświetla od dzisiaj dramat erotycz­
ny w  10 aktach p. t. „Książę krwi" z Rudolfem Valentim.

— *• NOCNE DYŻURY APTEK. Od 10 do 16 lipca włą­
cznie: Apteka pod Orłem, m  Trzeciego Maja 25, teł. 360.

: W4NDA SIEMASZKO W A VV GRUDZIĄDZU. Dy­
rekcja Teatru Miejskiego przygotowała dla Grudziądza wspa­
niałą ucztę artystyczną, zapraszając na goścumy występ p. 
Wandę Siemaszkowa, znakomitą artystkę dramatyczną, która 
właśnie wróciła do Polski po swoich występach w Północnej 
'Ameryce.

Stosy świetnych recenzji i artykułów z najpoczytniejszych 
pism amerykańskich 1 polskich świadczą c nowych jej lau- 
rach zdobytych■za oceanem.

Sławę n. Wandy Siemaszkowej zdobytą przed laty na sce­
nach krakowskiej, lwowskiej, warszawskiej, ugruntowały jej 
nieśmiertelne kreacje: „Młynarka’1, w „Zaczarowałem kole11, 
„Balladyna" Słowackiego „Maria" w „Warszawiance”, „Je- 
wdocha’1 w „Sędziach’1, „Madame Sans Ugnę'1, „Dziewica 
Orleańska” Schi’.ler’a, „Marja Stuart11 Słowackiego Rudom- 
ska’1 w „Ponad Śniegu11, „Pani Alwirig11 w „Upiorach’1.

Niewąfpimy, że występy o. Siemaszkowej będą prawdzi­
wą atrakcją dla publiczności grudziądzkiej tembaraziej, że 
ukaże się ona w najnowszej sztuce amerykańskiej Lulu Voi- 
mar p. t. „SŁOŃCE WSCHODZI11 od półtora roku niescho- 
dzącej z repertuaru scen amerykańsk;ch.

— A* WYCIECZKA DO ORuDNA I WILNA organizowana 
przez Oddział Polskiego Tow. Krajoznawczego w Grudziądzu 
wyrąszy dnia 3-go sierpnia o godzinie 8-mej rano. Zwiedzi 
ona Warszawę (kilka godzin), Grodm. (1 dzień,) Troki (1 
dzień), Wilno i bliższą okolicę (cztery dni). Wycieczka ko-' 
rzystać będzie z 33 proc. zniżki kniejowej w jedną i drugą 
stronę, tak iż bilet III kl. tam i z powrotem zamiast 50 zł„ 
brdzie kosztował tylko 33,50zł. Pozatem znajdzie wycieczka 
"dogodne umieszczenie w schroniskach Tow. Krajozn. i interna­
tach szkół. Koszta łącznie z biletem i utrzymaniem całko- 
witem 70 złotych. Zgłoszenia przyjmuje jeszcze do 18-go bm 
ks. ISęga, Grudziądz, Słowackiego 2. ’ -i a l BS} -

Zloty  w ■niiai 12 dipfea llrat. (A .s¥ .)
Gdańsk zloty 56 .13  —  56.27, przekaz na Warsza­

wę 56.0-3 - -  56 .17 , Berlin złoty 4 5 .2 7  —  45 .75  prze­
kaz na Warszawę 45 .23  —  4 5 .47 , przekaz aa Katowice 
45 .18  — 9:5.42, Londyn przebat na Warszawę 46 ,50 , 
Bukareszt przekaz na Warszawę 2 4 .50 , Czemiówce prze 
kaz na Warszawę 2 4 .0 0 , Ky^a przekaz na Warszawę 
60 .00 , Wiedeń złoty 7 6 .7 0 — 77.70, przekaz na Warsza­
wę 77.05, Praga złory 358 —  3 6 0 , przekaz na Warsza­
wę 869  —  375.

Ostatnie knrsa telefonem.
W a r s z a w a ,  13. 7. —  godz. 10-ta. —  Nieurzędówo 

nolowano dolar 9 ,3 0  zj., gulden 1.78 zł. —  Toitdfcue. 
utrzymana.

B— B B M B H M B E 5 S a B B T  fllWBWIlgiałBlHHiiaMBa

—  Teraz mi slo pan. oświadcza, a za parę' tygodni 
nie będzie pan może pamiętał'megu nazwiska. . .

— Wykluczone, najdroższa! Przed chwik właśnie 
wpisałem je do notatnika. ______

— ** MOŻEM Y PODZIELIĆ SIĘ miłą niespodzianką z 
czytelnikami „Ułosu Pomorskiego11. W  czwartek, dnia 15-go 
bm. przybywa do Grudziądza znmiy cyrk „Medrano" wraz z 
menazerją. —  Wydawnictwo „Głosu Pomorskiego11 chcąc u- 
przystępnić swoim czytelnikom korzystanie z tych interesująco 
zapowiadających się przedstawień, zawarło z dyrekcją tyrku 
umowę, dzięki której każdy czytelnik „Głosu Pomorskiego" 
będzie korzysta! z 25 proc, zniżki w cenie biletu na każde 
przedstawienie za okazaniem w kasie kuponu zniżkowego.

Odnośne kupony zniżkowe podawać Dędziemy każaego 
dnia w naszem piśmie.

— ** OmOkSKA IZtiA. PRZEMYSŁOWO -  HANDLOWA 
W GRUDZIĄDZU zawiadamia, Że 9-te posiedzenie plenarne 
Pomorskiej fzoy Przemysłowo -  Handlowej odbędzie się w 
Grudziądzu, dnia 16-go IiPta (Piątek) 1926 r. o godzinie 4-ej 
popołudnia w sali obrad Magistratu m. Grudziądza (Ratusz I.), 
na kiórem będą omawiane aktualne sprawy życia gospodar­
czego naszego obwodu. •.

_ * *  WYCIECZKA PAROWCEM DO ŚWlLClA. Na mo­
ją notatkę w sprawie wycieczki na zlot sokoli do Świecia, 
który odbędzie się w niedzielę, dnia 1 sierpnia, jest wielkie 
zainteresowanie wśród obywatelstwa, lecz niestety nie mamy 
dotąd kontaktu z właścicielami parostatków. Proszę więc 
uprzejmie tychże pp. o łaskawe piśmienne czy osobiste zgło­
szenie i podanie warunków dó ref. ośw. Okręgu III. drh. 
Kunza, ul. 3-go Maja 10, tel. ,524.

_ f r  w  SPRAWIE SOKOLEJ, W  Grudziądzu mamj jUż 
Boga dzięki dwa Gniazda Sokole i to, Gniazdo Macierz śród­
mieście, którego prezesem jest druh Kaube i II. na Cbelmiń- 
skiem Przedmieściu (niedawno założone) którego prezesem 
jest aptekarz druh Degórski.

Potrzeba wielka jest założenie IIL Gniazda na końcu ul. 
Lipowej, a lepiej może w Małem Tarpnie. Niestety mój apel, 
ffioie wysiłki, by znaleźć udyowiednich ludzi, którzyby się 
zajęli tak pożytecznym Tow., jakiem jest Sokół, i stanęli na 
jegc czeie nie dało sie w czyn zamienić, z hraku właśnie za­
interesowania ! się tą tak ważną sp-awą w tamtej dzielnicy 
miasta.

Czyżby tam nie było ludzi dzielnych, a wzorowych oby­
wateli,! gorącyh patriotów, którym dobro kraju leży przede­
wszystkiem na sercu7

O tak! Ja nie wątpię, że tacy działacze się znajdą, któ­
rzy nam pomogą do urzeczywistnienia tego pięknego zamiaru. 
I że przy ich pomocy szary nasz ptak sokół uścieli sobie 
gniazdko w Tarpnie.

Na Chełmińskiem Przedmieściu zanim przystąpiono do za­
łożenia Sokola to inicjatorzy mieli na liście już zapisanych 30 
członków i kilkudziesięciu młodzieży. Czyż koniec Ulicy Li­
powej i Małe Tarpno nie pójdzie tym pięknym przykładem 
Chełmińskiego Przedmieścia?

Kto sprawą tą się zainteresuje, tych’ prosimy usilnie, aże­
by zgłosili się do prezesa Ókrę&u III. druha Wład. Samoliń- 
skiego, " s v ' ' ' ' ’

Kto ,w. Tarpnie zajmie się sprawą sckoią? C z o ł e m !
St. Kunz.

—** NOWE WYDAWNICTWA ZWIĄZKU OBRONY 
KRESÓW ZACHODNICH. Chcąc zainteresować jaknajszer- 
sze masy inteligentne społeczeństwa tak ważnym dla całości 
budującej się Ojczyzny problemem, jakim jest problem zierr 
zachodnich Rzplitej. jyydał Związek O. K. Z. dwie bardzo In­
teresujące książki; ’ j

T. Rocznik Z. O. K. Z. p. t. „Polska Zachodnia* sattil- 
rająny szereg aktualnych artykułów, wybitnych pisany palą 
skich o kwestiach politycznych, gospodarczych 1 kułtarolnpień 
dotyczących naszych kresów zachodnich.

2. „Wspomnienia z III powstania górnośląskiego D2#  
pióra b. wojewody, b. konsula Rzplitej w Królewcń, a Obec­
nie dyrektora „Instytutu Bałtyckiego1’ p. St. SrokowsMeiw 
który był, jako delegat Rządu Polskiego, naocznym świad­
kiem ówczesnych \/ypadków „Wspomnienia” te są pierwsżA 
prAba podani: ogółowi polskiemu niezmiernie interesuJacn?, 
wiadomości z okresu walk o wolność na zachodnich robie- 
żach. 1 ;

Cena wy dawnictw'; „Polska Zachodnia1 —  5 zł., „Wsiłw  
mnienia’1 3 zł.

Ponieważ w  tych dniach rzeczone wydawnictwa będą 
rozsprzedawane na terenie woj. PomorsKiego zwracamy się 
więc z gorącym apelem do tutejszego społeczeństwa o popali 
cie tej doniosłej akcji Związku.

-* *  KREWKA GOSPODYNI DOMU PRZY UL. NAL 
GÓRNEJ 49 dzięki nadmiarowi temperamentu, jest od pe­
wnego czasu przyczyną ustawicznych skandalów i bójek, ja­
kie się w jej kamienicy rozgrywają. Wczoraj W godzinach’ 
wieczornych wespół z rodziną napadła i poturbowała miesz­
kającego w domu jej pewnego robotnica i jego żonę. Skandal 
doszedł do tego stopnia, że pobita kobieta zmuszona była, 
mimo niedostatec7n. przyodziewku udać się na policję z proś­
bą o pomoc. Dziś około 7-mej rano ta sama scena miała zno­
wu miejsce, ku wieikietnn zgorszeniu sąsiadów. Wartoby Się 
bliżej zainteresować „bitną’1 panią gospodynią.

■— **■ ZNALEZIONO KRZYŻYK i można takowy odebrać 
w administracji „Głosu” za wylegitymowaniem się.

— ** POLICJI NASZEJ UDAŁO SIĘ przychwycić niebez­
pieczną szajicę t. zw. złodzieji sklepowych, i to z rzędu naj­
bardziej wyi afitiowanych mistrzów swego fachu. Spółka Ka­
zimiery Owczarek, Anny Kaczmarek i Jana Rbmanowskiego 
uprawiała swój proceder od dłuższego czasu ku utrapieniL pp. 
kupców i właścicieli magazynów Powńięła im się noga pod­
czas ostatniego występu, jaki miał miejsce przy okradanm 
firmy Me;ssner (Rynek 10) gdzie „zarekwirowano kilka sztuk 
bielizny damskiej.

Przodownik policjiśledczej obserwował ową trójkę z 11-  
licy i po wyjściu ich ze sklepu natychmiast przyaresztowak 
Po zaproszeniu na maleńki wywiad do apartamentów policyj­
nych okazało się, że Romanowski pochodzi z Warszawy, a 
dzielne wspólniczki z Łodzi. Ostatnio etablowali się w To­
runiu przy ulicy Żeglarskiej* skąd urządzają wycieczki „kra­
joznawcze’1 po całem Pomorzu.

" -* *  ZDERZENIE SAMOCHODÓW na szczęście bez wy­
padku z ludźmi miało miejsce w niedzielę, około 4-tej popoł. 
przy zbiegu iilic Yentzkiego i Chełmińskiej. Jadące w prze­
ciwnych kierunkach samochody wskutek niedostatecznej u- 
wagi kierowców, najechały na siebie, wywołując uszkodzeni? 
obu wozów i tem samem duże zbiegowisko Zwłaszcza ta­
ksówka (własność p. Lipińskiego) uległa poważniejszym de­
fektom. Przydałoby sie. aby kierownicy naszego ruchu ko­
łowego przykrócili cokolwiek temperament sportowców nie­
dzielnych, gdyż o wypadek nieszczęśliwy z ludźmi całkiem 
nie trudno.

— ** WISŁA ZW R4CA SW A OFIARĘ- W  niedzielę wy­
dobyto z nurtów W isły zwłoki utopionego w dniu 7-go bm, 
Ziółkowskiego, Czeladnika piekarskiego i przewiezione do kost­
nicy przy Szpitalu Miejskim, %
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- S j i  ŚWIĘTO FRANCUSKIE „ZDOBYCIE BA- 
STYLlF’. Z okazji świata francuskiego „Zdobycie Ba- 
styffi", odbędzie się dnia 14 bm. na placu ćwiczeń Ma­
łe Tarpno o godz. 10-tej uroczysta msza św. opluwa, na 
którą uprzejmie zapraszam przedstawicieli duchowień­
stwa, władz i .społeczeństwa

Komendant Garnizonu 
w. z.: Łaćoś, generał dywizji.

— ** DRUHOWIE SOKOLI! Ćwiczenia gimnastyczne o- 
raz lekkoatletyczne odbywają się w ćwicznl Gimnazjum Kla­
sycznego przy ulicy SienKiewlcza co wtorek i piątek dla dru­
hów', od 7.30 do 9-ej, dla młodzieży męskiej od 630 do 7,30 
co poniedziałek i czwartek dla druhen od 7-mej do 8,30; dla 
piłodzieży żeńskiej od 6-ej do 7-mej.

Drunny i druhowie, czas najwyższy, ażeby racjonalnie u- 
częszczać na lekcje. Zlot okręgowy przed drzwiami,, na kto 
rym nie powinno nikogo zabraknąć w szeregu. C z o ł e m !

Ruch towarzystw*
— (rt) Zebranie miesięczne P. M. Konferencji św. Win­

centego a Paulo przy kościele Serca Jezusowego w M. Tar- 
pnie, odbędzie się dnia 13-go bm. ti wc wtorek, o godzinie 
6-tej wieczorem. Wykład wygłosi drówa Majowa. Uprasza 
się o liczny udział. Zarząd.

— (rt) Towarzystwo Gimnastyczne S o k ó ł  IJ. (Chełmiń­
skie Przedmieście) urząaza w czwartek, dnia 15-go bm. ze­
branie w lokalu p. Czaplickiego o godzinie 8-mej wieczorem. 
Z powodu mającego się odbyć Zlotu przybycie wszystkich 
członków jest konieczne. C z o ł e m !  , Zarząd.

— (rt) Tow. śpiewu „Lutnia’*. Lekcje śpiewu odbywają 
się regularnie co wtorek dla chóru męskiego i co piątek dla 
chóru mieszanegoo godzinie 8-mej w gimnazjum żeóskiem. 
Ze względu na bliski dzień Zjazdu okręgowego (1-go sierpnia) 
uprasza się wszystkich Szan. członków czynnych o regular­
ne i punktualne uczęszczanie na lekcje. Zarazem komuniku­
jemy, Iż zaraz po zjeździe rozpoczynamy ćwiczenia bardzo 
pięknego urworu na koncert, który odbędzie się ,w paździer­
niku br. Pilne i regularne uczęszczanie jest zatem bardzo 
koniecznem, o co najusilniej prosi Zarząd,

— (rt) Sekcja Bokserską Tow. Sp. „Oiifnpja’’. Treningi 
sekcji odbędą się. we wtorek, dnia 13-go i w sobotę, dnia 17-go 
bm. o godzinie 8-mej wieczorem w lokalu p. Derdowskiego 
przy ulicy Chełmińskiej 32

( —) Sadłowski, kierownik sekcji.

Z Pomotin.
—** RADZI rc. (Święto dzicCi). W  czwartek, dnia 15-go 

bm. urządza tutejsza szkoła powszechna wraz z ochronką swe 
tegoroczne „Święto dzieci". Uroczystość rozpocznie się ó go- 
flżinie 2-ej popołudniu pochodem dzieci szkolnych po mieście 
Z orkiestrą; następnie wymarsz na zamek pokrzyżacki, gdzie 
na placu sportowym od Wdą się gry, zabawy, śpiewy i de­
klamacje dziatwy szkolnej.

Wieczorem o goazinie 8-mej odbędą się występy dzieci 
z ofcjftonki na sali „Strzelnicy" a potem zabawa taneczna. 
Niniejszem zapraszamy Szan. Obywatelstwo Radzyna i oko­
licy jaknajuprzejmiej na „Święto dzieci". Komitet.

—** TORUŃ. (Wywczasy dla dzieci Polskich Z Nłenjl&ć). 
W iązek  Obrony Kresów Zachodnich zorganizował na Pomo­
rzu koionje letnie dla dzieci polskich z Niemiec. Przybyły 
Już tutaj dzieci polskie z Gdańska, z których 55 umieszczono 
na Pomorzu, zaś 190 dzieci wysłano do Warszawy. Na 
miejscu, opiekę nad. dziećmi objął specjalny komitet, wyło­
niony ze społeczeństwa. W  dniu 20-ym bm. przyjeżdżają 
■dzled polskie z Westfalii, z których 50 umieszczonych bę­
dzie w szkole morskiej w Tczewie, 50 W Grudziądzu, a 12 
w Nowem mieście. Pozatem jest jeszcze wiele zgłoszeń na 
przyjęcie dzieci u osób prywatnych.

<—** TORUŃ. Sytuacja strajkowa znajduje się pod zna­
jd atr pertraktacji Komisja magistracka uchwaliła pizyjąć 
tylko SOpfoc. tj. połowę z liczby strajkujących robotników na 
dotychczasowe miejsca ż tem zastrzeżeniem te płace zostaną 
obniżone o 15 procent. Przyjęciu z powrotem strajkujących 
urzędników komisja Magistracka stanowczo się sprzeciwia O 
wszystkiem zawiadomiono komitet strajkuiacu Dalsze per- 
tiaktacje W toku.

— ** BRODNICA. (Przejazd oficerów Państw ubcychl. 
Od ubiegłego czwartku bawi w naszem mieście większa ilość 
oficerów francuskich, angielskich i belgijskich oraz cały sze­
reg oficerów sztabu i wyższej szkoły. Wojennej, objeżdżając 
całą Polskę, obecnie naszą dzielnice badając teren, zdejmują 
fotografię i upracowują karty sztabowe. Komisja ta udaje 
się w stronę Jabłonowa i Kawek celem da'szej pracy.

t_** SKURP1E, pow. działdowski. (Śmierć i pożar). Pod­
czas burzy piorun uderzy) w dom gospodarza Sterna w Skul 
piu. Gospodarz został śmiertelnie porażony, zaś. budynek i 
szopa spłonęły. Nadmienię należy, że nurza była niezwykle 
silna i w okolicy Skurpia padło jeszcze kilka uderzeń piorunu, 
jednak na szczęście w ziemię. 1

— MĘClKAL.  (Stan żniw). Obecnie, kiedy pogoda się 
cośkolwiek ustaliła sprząt siana w tutejszej okolicy ukończo­
ny. Stan zboża zapowiada się dobrze. Kartofle również do­
brze wyglądają, Najlepiej groch, którego w tutejszej okolicy 
bardzo wiele sadzą, Sądzą starzy ludzie, że żniwa złe nie bę­
dą.

(Ustąpienie zasłużonego nauczyciela). Krąży po tutejszej 
wsi pogłoska, że zasłużony nauczyciel tutejszy p. Hamerski 
Augustyn, który od roku 1885 wyćhował całe. pokolenia, ma 
na jesień przejść W stan spoczynku. Ludność tutejsza pra­
wie zupełnie wychowana przeż niego w okresie 46 letniej je­
go pracy w Męcikale, odczuwa stąd żal wielki. Ogólnie sły­
szy Się zdanie; takiego nauczyciela już nię dostaniemy, 1'. 
Hamerskiemu, który za wytrwałą prace na jednefn i tem sd- 
mem miejscu nawet za czasów niemieckich umiał ovć Póia- 
kiem, a którego cała wieś jak ojca szanuje, doprawdy należy 
się: „Polonia'Restituta”.

(Zastój w tutejszym tartaku). Istnieje tutaj wielki tar­
tak firmy Wegener z Solca, który już od długiego czasu czę­
ściowo nie pracuje. Obecnie, gdy. nastał czas zbierania kur­
ków czy też kurzajek, już rano od godz. 3-e; Wybiega całą 
wieś do lasu‘ po zbiór ich. Całe kosze znoszą ludzie pod 
Wieczór; do wsi, które następnego dbia wykupuje firma Sie­

miński z Brus, płacąc wszystko gotówką. Stąd radość we 
wsi Wielka, bo inaczej musieliby mazie wieś opuszczać by 
w inych stronach szukać kawałka chleba. Dziennie Zbiór 
kurków czy kurzajek wynosi 30—40 centnarów, a były już 
dnie, że zebrano nawet 60 centnarów. (sh)

— ** TUCHOLA. (Czyn zasługujący ca Pocnwałę). W  
ostatnich tygodniach zachorowało w naszem mieście kilkoro 
dzieci szkolnych na zapalenie ślepej kiszki. Ostatnio zacho­
rowała uczenica 4-tej klasy szkoły powszechnej Woubelówna 
córka ubogiej wdowy. Nauczycielka p. Kupkowa sndząc gro­
źny stan Zdrowia swej tfczenicy, zaprowadziła ją celem zba­
dania dp .lekąrza, który zalecił .operację. Wiedząc, że uboga 
wdowa nie mogłaby pokryć kosztów operacji, poszła p. Kup­
kowa do sołtysa gminy Ń. Tuchola prosić o udzielenie sub­
wencji, którą oczywiście po długim trudzie, jednakże nie bez 
przykrości dla siebie —  uzyskała, tak, że dziecko w ten sam 
dzień vyjech..ło na operację. Wdzięczna matka opowiada dzi­
siaj wszędzie że' życie swej córki zawdzięcza tylko zabiegom 
p. Kupkowej. Gdyby całe społeczeństwo zrozumiało w ten 
sposób śwóje posłannictwo, moglibyśmy spokojnie patrzeć w 
przyszłość.

— ** HEL Źyc!e kąpielowe w tym roku mniej jest oży­
wione, aniżeli w latach ubiegłych, mimo, że ceny nie są zbyt 
wysokie. Zwiększony ruch panuje natomiast V  Jastarni, 
Wielkiej Wsi i Champach. >

-  .*• GDAŃSK. (Szopki szowinistSw.) Miasto 
Gdańsk jest bez. p. zerwy widownia nacjonalistycznych 
rnamfestacyj nicmieekich. W  dniu wczorajszym octoył 
się zmów z Wielką pomp?, t. zw. „dzień njemiieeiki" człon 
ków Związku Wiernych P. imaków i Krajowego Zwią­
zku Niemieckiego „0s+‘bułidu“ w  Gdańsku.

h— Właściwie, dlaci ego chcesz się ze mną koniecz­
ni© ożenić?

— do cię kocham . . .
— To cię może poniekąd usprawiedliwia — nie jest 

jednak dostatecznym p o w ie m  dla Twych zamiarów.

Z ;6ftle| Polski
— BYDGOSZCZ.  Nadchodzi szereg informacji o 

niebywałych stosunkach z guspodarM magistratu Ino­
wrocławskiego. System protekcyjny rozpleniony był 
tam w sposób zupełnie niespotykany, praczem  przy 
zdrządlzeniach magistratu jego urzędnicy pobierali przy 
rozidawnictwie robót publicznych poważne kwoty po­
nad sumę umówioną, dla celów osobistych, wpływając 
na zatamowanie tempa przeprowadzonych przez magi­
strat robót. W afery te zamieszany jest głównie bu­
downiczy miejski radca magistratu p. Dziewiór, Pismo 
zarzuca także szereg uchybień posłowi Lisowskiemu w 
czasie gdy piastował on stanowisko radcy magistratu 
Inowrocławia.

(Echa sprawy o łicn we towarową.) Z okresu na­
ganki ńa kupców w poszukiwaniu' i pogoni za lichwia­
rzami pośi ód kupiectwa z czasów działania „słynnych" 
komisyj obywatelskich, który to czas szczególnie W 
Bydgoszczy zapisał się w  smutnej pamięci licznych o- 
bywateli, daje się słyszeć teraz echo w postaci wyiro- 

. ków i wyniku wówczas wdrożonych procesów. I tak 
głośną była na początku 1924 roku sprawa p. Koczo ­
rowskiego z Bydgoszczy który jako kupiec prowadza 
handel obuwia od 19u8 roiku, a któremu narzucano u- 
prawianie lichwy obuwia.

Na skutek donosu, władze państwowe obłożyły w 
magazynach p. Koczorowskiego aresztem ogółem 1713 
par obuwia, które przewieziono i ulokowano w  ubiika 
ej ach biur Mągisuatu miasta Bydgoszczy.

Gdy zajęcie okazałe' się bezpodstawne, zwrócone p.
Koczorowskiemu obuw e o 20 i pół par mniej, a nadtc 
w  z w ró co n e j-ilości znajdowało się obuwie noszone i ob­
cego pochodzenia, razem 91 Par. Pan Koczorowski w y­
stąpił przeto ze skargą przeciwko Skarbowi Państw? o 
zwrot reszty zabranego sw*go czasu obuwia Wydział 
Cyw. Sadi; Okv w Pioznaniu orzekł co nr stępuje: „Po­
zwany (Skarb ] aństWa) jest winien wydać -powodowi 
(p Koczorowskiemu) 111 i pój p:aj-( za równoczesnem 
odebraniem od powoda 91 par różnego obuwia. Po­
zwany. (Sjkąrb kiństwa) ponosi koszta sporu“ .

,Wyrokiem powyższym zaspokojono pretensje ma- 
tehjalnę. p KoezorowskiegO1, Czy jednak poniesione przez 
niego straty moralne uda się chociaż w  części wyna­
grodzić, należy powątpiewać.

W  .Bydgoszczy zastępował p. Koczorov;skiego ad­
wokat dr. Typrowioz, w ^ozbaniu adwokat dr. Hoppe. 
W yrok powyższy, jak woeółe całe zajście wskazują naj 
wymowniej,-' jak najniesjjpniej pomawiano zdrowy 
rdaeń naszego kupiectwa o  chęci szybkiego ubogacenia

się i uprawiania lichwy. Trzeba było jednak długie i 
mozolnej walki, zanim stery nasze rządowe przekonały 
się, jak wielką krzywdę wyrządzało się działaniem lo­
kalnych, obywa lelskicn komisyj walki z lichwą i dro­
żyzną. P. Koczorowski w  Bydgoszczy dzięki energicz­
nemu przeprowadzeniu procesu doznał rehabilitacji, a 
ilu kupców nie zdołało tego dla braku śirodkow w  łych 
krytycznych warunkach przeprowadzić i zabrano im 
dobrą opinję obywatela? ■ :0'-

—** KATOWICE (Szczęśliwy l»ank.j OdldżiM 
Banku Gospodarstwa Krajowego w  Katowicach oka­
zał się szczęśliwym posiadr.czem dolarówki Nr. 827 669, 
na którą padła wygrana w sumie 3000 doiarów oras 
N d .706 981, na który padła Y.yygraua w  suimie | C00 do­
larów, przy losowaniu w  anin 1 Upca hr. oioiigacyj 6- 
procentowej premiowej pożyczki dólaro wej ^erja II.

— * WARSZAWA. (Burza). Onegdcj o godzinie 4-ej po­
południu, przeszła obok Warszawy silna turza deszczowa, 
która Krańcem’ swym zaczepiła tylko przedmieście Warsza­
wy —  Marymont. W  czasie tej burzy padło dużo piorunów, 
które zniszczyły w kilku miejscach przewodniki oświetlenia 
elektrycznego, tramwajowe i telefoniczne. Jeden z piorunów 
wpadł również do domu -nr. 64 na Marymoncie, lekko tylko 
na szczęście, Kontuzjując 24-1 et nią Władysławę Blóch, która 
padia przerażona na ziemię, wraz z irzymanem na ręku dziec­
kiem. . •‘ -'/•'V;-- , .•':***'k '.

Z powodu zerwania przewodów tramwajowych —  ko­
munikacja przerwana była przez Kilsa godzin.. Naprawy świa­
tła 1 telefonów dokonano ównież przed wieczorem.

W śrócmieścit Warszawy nie padła ani krop'a aeszczu. 
Również i onegdajizej nocy, gdy w okolicy Otwocka prze­
ciągała wielka uiewa —  w Warszawie mieliśmy noc pogodną.

— ** LUBLIni (Proces o zaburzeniu bezrobotnych.) 
Dziś przed sądem Okręgowym rozpoczął się proces 
przeciwko 23 bezrobotnym, osKarwonym o udział w 
rozruchach w  dniu 6 kwietnia bu. W  rozruchach tych 
tłum, liczący około 2000 osób, przeważnie pezrobot 
nych, starał się wtargnąć do Magistratu, aby wymusić 
uzyskanie pracy. Podczas rozruchów zostało rannych 
7 osób. Do sprawy powołano kilkudziesięciu świad- 
ków Pozipraiwa potrwa kilka dni.

— ** SIEDLCE. (Tragiczno samobójstwo.) Z po-
wedt groźby redukcji odebra-I sobie dziś życie posła­
niec Urzędu Pocztowego w  Siedlcach, 40-letni Fiaii- 
ciszeK Somla,

— * LUBLIN. (Piąty Tydzień Społeczny „Odrodzenia” w 
Lublinie). W  amach 19— 25 sierpnia br. odbędzie się w gn a- 
chu Uniwersytetu Lubelskiego piąty Tydzień Społeczny „Od­
rodzenia", który jak zwykle zgromadzi przedstawicieli nauki 
i akcji katolickiej, oraz młodej polskiej Inteligencji.

Między wykładami, które zostam na kursie Wygłoszone, 
podajemy następujące: 1,Chrystus a idea odrodzenia ludzko­
ść:, 2. Encyklika Papieska —  Chrystus Pan Królem, 2. Mo­
dlitwa indywidualna i społeczna, 4. Znaczenie rcwoŁucjt ko­
munistycznej dla cywilizacji współczesnej, 5. Charakterystj 
ka Warstw społecznych w Polsce, 6. NauKa Tomizmu, a kry­
zys gospodarczy, 7. Zagadnienie faszyzmu, 8. Problem de­
mokracji współczesnej, 9. K y zy s parlamentaryzmu, 10. O' 
typ pracownika społecznego w Polsce, 11 Prawo małża, 
skie w PolsCe w świetle nauki kościoła, 12. Małżeństwo Jako 
podstawa cywilizacji społeczeństw.

Mlędizy prelegentami, którzy dotychczas przyobiecał! *w9j 
współudział,’ są nazwiska następujące: ks, dr. Kmszynski,
Rektor Uniwersytetu Lubelskiego, Poseł Tadeusz Błażejewicz, 
ks. proi Kaczorowski, prof, L. Caro, ks. prof. Korniiewicz, 
prof. senator J. Makarewicz, ks. pror. dr., Szymański, Prore­
ktor Uniwersytetu Lubelskiego, tnećenas Stanisław Janczew­
ski, ks. prof. Gerstmann.

W e wszystkich sprawach związanych z kursem oraz po 
informacje należy się Zwracać pod adresem: Lublm „Odro­
dzenie*’ Uniwersytet p. Eugehjusz Kobyłecki.

Przyjazd uczestników nastąpi w dniu 18 sieipnla- inaugu­
racja Tygodnia Społecznego odbędzie sie w dniu ly-go sier­
pnia, a zakończenie W dmu 25-gó —  poczem wszyscy uczest­
nicy wezmą udział w Zjeździe Katolickim w Warszawie.

— ? WILNO. (Okruuiiy napad bandytów), W  powiecie 
Postawskim pod Wilnem w nocy z piątku na Sobotę dokona­
ny został napad bandytów na mieszkanie dozorcy leśnego p, 
Aleksandra Kadeńskiegu. KadeńSki wraz z żoną i dwoma sy­
nami zostali zamordowani, yoczem dom Ich podpalono.

TaM miły i syrtupatgoanr cdowlelc, a znu sami
ordynarne piosenk,

■— Czyżby ci je śpiewał?
j— Nie, tylko, że wygwfeduje idi melodfffc'

DRUKARNIA” POMORSKA TOW. AKC. GRTJDZ.ADT. 
Naczelny reaatkor: Stefan MacnalewskI,

Odpowiedzialny redaktor: Izydor Srećfek!.
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0%wfesseeenla n » ę d » i r e  
■;rl*«i - mlejskłeL.

s* dajał*”^ P*»wa prasowego odpowiada
um iaru .,-.-tar, m ie js k i  

Datuaag Re-zkowski w Grudziądzu.

■Sprzedaż źresiĘci? wojshutbegc.
f$ f  D n i ą l S  H p c i  b r .,  e gjb.dzinie 9 przed 
póludnffern, odbędzie s ę na ikTgOW ijldu przy 
ul: oj R sezalniaoej s p r z e d a ż  ezsterom iesię - 
y ż iib s o  ż r c b .< e ia  r  o js k o w e g o  w dro- 
cfte licytacji publicznej. .
7430 F r e z j d e u t  m ia s ta .

J P « ż a r f y  l e % n e .
j) i l  p o lic y jn e j  u t a . / y  p o ln o -le d n e jj 
V. d n ia  l -^ o  k w ie t n ia  1 3 8 0  r. b r z i .,5 .

Grzywną do i EjOO zł albo aresztem do 14 
dni karany będzie te n ,:k to : . .
1. zbliża się lub wchodzi do lasu z ogniem 

■względni* 6t- iatlem cdkrytem,
"2. w lesie obchodź, się lekkomyślnie z.ogniem, 

rozrzuca względnie upuszcza żarzące Jut 
tlące się przedmioty,

3. pominąwszy wypadki przewidziane w § 36u 
nr. 6 kodeksu karnego, w msie względnie 
w niebezpiecznej bl skości lasu bez wyraz 
aego zezwolenia władzj aompelencnej bg eń 

. rozpala lub mając zezwolenie., rozpalonego 
łgma nie dosyć strzeże, zan.ecLa dostateczne 
ugaszeń' i takowego lub zalani* wodą pozo­
stałego i  arze w a,

,4. poiDinąwsśy wypadki przewidziane w § 360 
nr. 10 kodeksu karnego stawia opór Władzy 
Policyjnej, urzędnikom, leśnym lub właści 
eielom laso prżj *avi ezwamu do pomocy 
ręóznęj podczas peżaro laśn, mimo, *se >ez 
mniejo sego oszezi blru dla siebie mógł był 
zawezwaniu zadośćuczynić.

Powyższe rozporządzenie poucyjne pod ale 
tię do wiadomości publicznej. Do wszystkie* 
miejscowych obywateli, zwracamy się z prośbą, 
aż'iby w interesie utrzymania lasn i parau miej­
skiego uwkżąli na to, by w lesie i parkr. miej­
skim poz* glównemi drogami jezduemi nie pa­
lono wzgl, z ogniem nieostrożnie się obchodzono 

Urzędnicy leśni małą nakaz każdego nii 
żastosującego się do powyższego rozporządzenia 
natychmiast podać do raportu.

Grudziądz, dnia 9 czerwca 1926 r. {7147 
HLagistrat — Zarząd leśnictwa,

(—) Dr. Urbański.

m n iżu
PeeKąteit- o godz. 6*15.i  fc;i6

1 C en y  m ie js c  zat- 
io n e  o 50 pł*oc. aż do 
środ y  w łó c z n ie . " W

Od ozwarbku: 
„ S a n 3n  ‘ film ze śpiewem.

P rs p n  rekordowy! i - I ł r S ś j ś f c i f S
ss® «aez®isz m a i’k «!
w ról. gt.: M ARK ©A.RR. —  Gatki, córki, ojcowie? synowie 
pójdźcie i obejrzyjcie się stmi w zv ierciadle tego najpotętn. fiilmu 

11 . Dramat sensacyjpp-salouowy. w 7-miu aktach:

J e j  z ie lo n e  oezy Siat*
ornz M A 1> a* 814 '.i .'RA .11, — Razem  18 w1’. W z 7421

\  ;jijefdżainl
rlie przyjmuję
d o  d n ia  lO -g o  s ie r p n ia  b r .

Dr. miF. Zieliński
©rudzi.»dz, PI. 23 Stycznie 2c/2d

7417

Przetarg pnymnsowy.
W  sobotą ., d n ia  17  l ip c a  b r „  o go­

dzinie 10-teJ przed południem, sprzedawać będę 
w  droazo przetargu pi-ymusowego najwięcej 
dującemu z i  natychmiastową gotówkę

trał tor Ford.
eddejsce SjirzeJkży: Oroblowa .6-, podwórze

PRZETARG
O O W O I r U J l i  S J L F ;

7434 Jbzetowicz, kom. sąd.

Suszone kwiaty lipowe
po najwyższych cenach kupuje 7397

.i^iteka pod Lwem . Pańsku 22

Mineralna
Waga Ozerniewicka
Wyborna woda stołowa

Solanka brom-jodowa, dockona- 
ły śroueh, używany przy cierpi i- 
niach żołądka, kiszek, nerek, krta­
ni i n«r»ędów oddechowych. [7359

J o S e c a n a

prze: aaiznalttinto. lekarzy
STA SPB t ł D i  l  i 

w nro-erjl pod „C rlem", ul. Toruńska 
w szla-tz. JtoL B. Wasilewski, ul. To roi .za 
„ ,, . W. Rlsts nait ul. Pańska
, ■ „ „ 1. Gawroński, Koszarowa

Zdrój Czerniewice
Składnica w Grudziądzu 
K  l i i r e r *  P reiss

ulica Mick-ewicza IG —  teleton 742

odznacza się silnym, zapachem -  
Jest rdtuzćwtutne w jakości.

osuwa wszelkie nieczystości skórne.

^Scetynom  pt^icczyste. dladekkatnęj Cely,
o  znanym zapachu .śftzemysfaWlś. 

oususwza i udelikafnla cezę.

b s d e S tm k ttl

O tyginalne tylko z fltm y

.  z y &  _______
>|p FA B R YK A  PERFUM , KOSMETYKÓW i MYDEŁ.

POŃCZOCH’
jtdwabne, file d’ecosse, jedwabne florowe, bawełniane,

«  A ł k i  m??ki£  ł dziecięce poleca w dużym
w M lJ P C U U  wyborze po cen-ch ^rzystc, pitych

Komorska Fabryka och
ferndierądz, ulica Oroblowa (Plac Kąpielowy) Telefon 284

Sprzeda? detauczns równie? w sklepie „SPORT” Piać 23-Su Stycznia

Zawiadamia
się zainteresowanych, że 
i » w « d o z y  k u r s
kroju i szycia krawiec- 
czyzny oraj o ie liz ń y  
damsk. i męsk. rozpocz­
n ą  się l -g o  wrześ ńa. 
Zapisy od aG- t nojiol. 
L ip iń s k a ,  Nadgóinr 
nr. *S , II p. |7848

Oo ogólnej wiadomści.
Sząn. Publiczności niniejszem jaknaj- 
rprzejminj donoszę, że ważniejsze do- 
kumonta od \uru 1925 sądownie zapi­
sanej tirrpy J*n Eielawski i  Syn, waż­
ne są ty'ko wtenczas o ile podpisane 

są nazwiska
Jan Śielaw ski sen  
Jan Bielaw ski i Syn

skład nagrobków 
G r u d z ią d z  -  R z e s a ln ia n u , 15.

f  V  i c j : i  i o ś  f I  f e k
8 W Y S O K I E  w E n Y  M l

p.acę z: b r y l a n t y ,  > .v i .
L m  z ło t a  i t t e b m ,  p la t y n y  
i  d r a b ie  z ę b y  t z t n c z n . ,  
i  s z c z ę k i  (stare i połamane)

M i c k i e w i c z a  nrl 2 i, I ptro
7431 B. P A P I E R

£ L « S a 4 y l

iiuinimuimiMuiiiiuiMiTiiTnfMUiHii iiuiminiiiHUi llllillKł!

ń d p a lłt  H e t lia s k ł
G J .  J D 2 T I Ą D Z

I-szy skład ulier Mickiewicza nr. 24 — Telefon nr. 8
II-gl skład nllea J, Wybieklego nr. 7 — Telefon nr. 8

poieca bardzo korzystnie

\ * A . W Ę  I

s m S
L E P K I M  |

j t J Ę I E  K T  |
W P  P ^ ' Ó  =

W s z e lk ie  m a te r ia ły  b u d o w la n e  i r o ln ic z e  |
^  j

Dor
i  4 morgi ziemi,’ w ttm 
skład koloD., jadalnia, 
13pok.iletnisko zwszel- 
kimi meblami przy Gru­
dziądzu, 1 koń i 2 i rozy, 
dogodna wpłata i odpła­
ta, orazjjnie sprzedaje 

D e je w s b i  i  & «• 
Grudziądz,' Plac 23-go 
Styczuia Dr. 16 (74 03

C i i e l n y

leśnik
górnośla*ak,25 1. prakt., 
żonaty, 3 dzieci, ener­
giczny do Drze obezna­
ły z wszelkiemi p.-aca- 

mi leśnemi, poszukuje 
posady od 1. X . 1926 r. 
Lass. zgłosz. do Głosn 
Pomorsk, pod nr. 7407

Porządny i uczciwy 
człowiek może nnri jni> 
sie zgłosićjako|lllllJwl 
w Hotelu Król. Dwór.

M;oda dziawłłiaa
znająca się na każdej 
pracy w gosp., sumien­
na i prac., poszun. zaję­
cia x mieście lub na 
wsi w door. oby w. domu. 
Zgr. do Głosu P. nr. 7432

K a w i a r n i a
do sprzedania, mor > b y ć  
ou zoiSt Oferty uo Gło­
su Pomorsk, nr. 7850pm

Do spi*a:edania i
magiel, centryfuga, ma- 
ślnica szria  Konserwowe, 
komoda, fa, pdfcciel, 
biurko i  fotel, i szafą, ze ■ 
gar,'obuw ie, firany, koł- 

ry, deski, duży obi a z itp. 
lu f. w GŁi P. nr 7922pni

P ,  ,p wyjazd, ńa 1 ko- 
wi Uljj nia, dobrze utrz.
sprzedam za 130 zł Fi- 
sc b -ii , ulica Mickiewi- 
wicza nr. 18, I piętro.

ark l>IIIHIlItllHi 5J|
W ó z k i  a z i e c i ę e e  
ł i ó ż k a  l i e l a z n ©

)! or»?i n a jr o c m a its K e  a r t y k u ł y  w clao- | [ |  
II d m ^ e  s  z a k r e s  b r a n ż y  ż e l a z a  lin

nowoczesny sprzedam  
bardzo kop-yjtnie z po­
wodu wyjazdu Adr.wsk 
Głos Pomorski nr. 7416

^  f ^   H  ^  B E € 2 E i
’[ ,||! j j jg jy

Y e n z k e  &  D u aay
Grudziądz

Posty' reja smoły [6489 
Fabryka papy a achów*).

w wielkim wyborze. 
Kolekcje na żądanie 

od w otnie.

fintom * Jjpam: i 6hcńnihi kokosowe
g?(P“ C e r a t '}  a i c tw l j  i  w ó z k i  d z ie c ię c e

w najrozmaitszych kolorach ii deseniach. 7310
Wszelkie fa r b y ,  lś n i ,  p ą d ź le ,  pO husG , k le j  i t e r p e n t y n ą
poleca po przystępnych cenach tylko pierwszorzędnej jakości

F.M arscłiier, Grudziądz

K u p i ę

400 do 300 mórg. Upra­
szam o szczegółową o- 
fertę z pod. ostatecsn*j 
ceny ,o:.'*z war unków  
spłaty do Glosa Pomor- 
Ekiego pod nr. 7427.'

Poszak. posady od zaraz

panienka
umiej, dobrze ssyo.inof s 
się zająć dziećmi. Wyje­
chałaby chętnie nr Wieś. 
Ul. Radzyńska t . 1, u p. 
Brydel dla p. W . M.

lE*anienfeft
inteligentna,sieićta, zi r • 
jąca krawiecczysnę, bie­
liznę i wszelkie robótai 
zajmie się 1—2 dziećmi 
za nrłem wynagrodze­
niem. Zglosz. no uiosu 
Pom. pod ni. 7919 pm.

Siarsza kobieta
do 2-ga dzieci potrzebna 
n itychmiast. W iik te r . 
Rzezalnjana 26. 17432

POKOJOWI
dziewczyna uczciwa i 
pracowita, która już była 
we dworze, potrzebna od 
1 sierpnia Także roz-

zdrowa ónewcz$na
d o 3 d z iee i poszukiw.
Osooiste zg.. z świaaec. 
Ma j ą t e k  Plochocin
st. Warlubie, p. Swiecie

3
Poszukuje Się od zaraz5pekr>oweoostofle:zn.
mieszkania
przynale :nemi wygo- 
imi. Oferty dc iksp, 

Głosu Pom. nz. 7871pm

Pokój umeblow.
z całem otrzymaniem na­
tychmiast do w»najeoia ul. 
Sztolń nr. 8, XI. (7M28

Pokój umebl. z balkonem
wynajmy dwom paniom 0. 
Wyfciokiego 6/8, III piętro.

Frontowy umebl. ptfój
do
ska

wynajęcia Tuszew- 
Grobla 18, I prawo

Mwamanimsimniii nnji

E Z E E 3
Zpbiteui pertiet

z wszystkiemi dokum, 
i to; wyzaz osobisty, ze* 
Zw olen ie z prawem la- 
zdy doróżki nr, 13573 
itp. Ucaciw. znalazcę 
npraiza się e zwrot ńa 
Mickiewicza 23, parter.

R * ł » a j j

9M(, U FiZESEl
trzcinow. d< i w y  p le ­
c e n iu  o -ile rLjżnoścf 
u mnie.- Emil Schmidt 
j w r  Bnirki [7921

na podstawie dolara szu- 
kam na I hipotekę, na 
?00 morgowe gosp^odar. 
psibanoj Zi*mi. Proeent 
według um ow y. Lesk, 
zgłoszenia do Glonu Po* 
morskiegc nr. 7907p«.

Poszukuje elę

sk lepu
z 2 pokojami i kuchnią 
wśród mia3t* za odstęp- 
nem. .'-głoszaa.a ac Gło­
su Pomorsk, nr. 7401.

P L A C
m  s k T t a d m e ę
wie1 kości 24 X  32 mtr. 
oparkaniony, naroż lik 
Książęcej i Starościń­
skiej ao wynajęcia. Bliż* 
3ze( informacji udzieli 
się w składzie Plac 23 
Stycznia nr. 18 [7435

asm a j .d 
gwarancją 
apteharza

Dana ,  .  .  .
Sadśbgiclia
Axels krem ud m i-

*/i sl. ,1 p SIŁ, >/r Sł. 2.8" *j
A !i x c l »  m y d l i
1 kaw. jl.26 z i , s ka*. B.5Ó j 
w rrudzijjdsm do nab ' ;i 
wnastąpniącycli drogoriuul 
n. Edmund hunczawikl (621 
r  unngs, ul, Chałmlńslta 5 
D. Krmsk 3 • wBIcb.n. “  
W Becker. Plac IZ Sti mi 
„Drogeria Bałtuk-" blpoi«a

SCino A p o l i o
P oczą tek  u gedziiM e <>.15 i  8 .80

Dziś i dni 
n a s t ę p n e K S I Ą Ż E .  K R W I

/M f l i i& j jj- 25 3 ? iU ?o ltr łIt i V a l e n t i « i b >
Moru®cofamy dramali erotyczny w 10-uia 

Beaucairu) Olbrzymich akt. Rze :s azi e się r Wai- 
saia i w  angielek, miejsc, bąpielow B »)th


